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I Woj. Konferencja Obrońców Pokoju w Szczecinie
do Prezydenta Bolesława Bieruta

WARSZAWA PAP. Uczestnicy I Wojewódzkiej Konferencji 
Obrońców  ̂ Pokoju w Szczecinie przesłali do Prezydenta RP. Bo­
lesława Bieruta list, w którym czytamy m. in.:

Zapewniamy Cię, Obywatelu Prezydencie, że pod przewod­
nictwem czołowego oddziału polskiej klasy robotniczej — Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej i za jej przykładem — pod­
nosić będziemy wydajność swej pracy i jakość produkcji, wal­
czyć będziemy o przyspieszenie socjalistycznej przebudowy wsi.

Łącząc walkę o pokój na całym świecie z budową socjalizmu 
w kraju — zwiększymy wysiłki dla wykonania planu 6-letnieg'o, 
pokrzyżujemy niecne plany imperialistów".

Rządy ośmiu państw uczynią wszystko dla rozwiązania zagadnienia Niemiec

UTRWALENIA P O K O J U  i DEZPIECZEŃSTWA MIĘDZYNARODOWEGO
Deklaracja minisłrów spraw zagranicznych ZSRR, Albanii, Bułgarii, Czechosłowacji, Polski, Rumunii, Węgier i NRD 

w sprawie uchwał nowojorskiej konferencji trzech mocarstw o remilitaryzacji Niemiec zachodnich
Praga PAP, 19 września br. 

został opublikowany komuni­
kat o odbytej w Nowym Jorku 
tajnej konferencji ministrów 
spraw, zagranicznych Stanów 
Zjednoczonych Ameryki. Wiel 
kiej Brytanii i Francji, na któ 
rej przyjęto szereg separatys­
tycznych uchwał w sprawie 
niemieckiej.

W komunikacie podano, że 
rządy Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji za 
mierzają wysunąć sprawę za­
kończenia stanu wojny z Niem 
eami i jednocześnie potwier­
dzono. że narzucony Niemcom 
Zachodnim „statut okupacyj­
ny“ będzie zachowany.

Komunikat mówi dalej e 
tym, że będzie dokonana rewi 
zja poprzednich uchwał o za­
kazanych gałęziach niemieckie 
go przemysłu, przy czym nie 
uczyniono żadnych zastrzeżeń 
w sprawie uedopuszezalności 
odbudowy niemieckiego prze., 
inysłu wojennego.

Z komunikatu wynika zara­
zem, że głównym zagadnie­
niem konferencji trzech minis 
trów było zagadnienie ponow­
nego stworzenia armii niemiec 
kiej. zagadnienie remilitaryza 
oj: Niemiec Zachodnich, !

Już z wyszczególnienia tych 
zasadniczych punktów komuni 
katu jest widoczne, że nowo­
jorskie uchwały separatystycz 
ne rządów Stanów Zjednoezo-

nu wojny z Niemcami, komu­
nikat podkreśla, że to „w ni­
czym nie naruszy praw i sta­
tutu trzech mocarstw w Niem 
czech“, które zachowują, zgod 
nie ze statutem okupacyjnym, 
nieograniczoną władzę w sto­
sunku do Niemiec zachodnich. 
W ten sposób trzy rządy po­
nownie deklarują nienaruszal­
ność „ s t a t u t u  o t u p a c y j .  
n e g o“, którego działanie chcą 
przedłużyć na nieograniezenie 
długi czas. by możliwie jak 
najdłużej kontynuować swoje 
panowanie w Niemczech za­
chodnich.

Co więcej, komunikat podaje, 
że trzy_ mocarstwa okupacyjne 
„ p o w i ę k s z ą  i w z m o c n i ą  
s w o j e  w o j s k a  w N i c m -  
c z e c h“. Z opublikowanych da­
nych wiadomo, że w związku z 
tym koszty okupacyjne Niemiec 
zachodnich wzrastają prawie dwu 
krotnie, co znacznie zwiększa brze 
mię podatkowe. Zbędnym jest do 
wodzić, że uchwała trzech rządów 
o nowym zwiększeniu wojsk oku 
pacyjnych w Niemczech zachod­
nich nie jest wywołana niczym in 
nym, jak stale wzmagającym, się 
dążeniami agresywnymi tych mo­
carstw w Europie.

Jasnym jest obecnie, że fałszy­
we frazesy o tzw. „ z a k o ń c z e -  
n i u“ stanu wojny z Niemcami są

chodnich do agresywnego ugrupo 
Wania tzw. unii północno-atlantyc 
kiej i do ostatecznego przekształ­
cenia Niemiec zachodnich w narzę 
dzie swych agresywnych, wojenno 
strategicznych planów w Europie.

Jasnym jest również, że kwe- 
st;ę zakończenia stanu wojny z 
Niemcami wyzyskano do tego, aby 
możliwie jak najdłużej zwlekać z 
zawarciem traktatu pokojowego z 
Niemcami, a tym samym odwlec 
również zjednoczenie Niemiec.

Nie jest przypadkiem, że w ob­
szernym komunikacie nowojor­
skim nic się nie mówi ani o trakta 
cie pokojowym dla Niemiec, ani 
też o przygotowaniu takiego trak 
tatu. a tymczasem jeszcze przed 
5 laty rządy Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii f  Francji 
przyjęły, zgodnie z układem pocz­
damskim, zobowiązanie przygoto­
wania traktatu pokojowego z 
Niemcami, od wykonania czego 
obecnie uchylają się pod wszelki­
mi pozorami. Wskazuje to, jak da 
leko odbiegła polityka Stanów 
Zjednoczonych. Wielkiej Brytanii 
i Francji od układu poczdamskie 
go 4 mocarstw. Wskazuje to rów­
nież, że obecna polityka Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii 
i Francji, gwałcąc brutalnie u- 
kład poczdamski, znajduje się w

Wielką Brytanią, Francją i ZSRR. | lach w Niemczech zachodnich, kry- 
Co więcej, w komunikacie mó- ' ją w sobie poważne niebezpieczeń 
wi się, że zezwala się dla celów stwo odrodzenia agresywnych sił 
wojennych na produkcję stał: po niemieckich i, rzecz naturalna, spo- 
wyżej ustanowionego limitu. ¡tykają się ze zdecydowanym sprze- 

W ten sposób w komunikacie ; ciwem ze strony demokratycznych 
trzech ministrów uchyla się fak- kół Francji, Niemiec zachodnich i 
tycznie zakaz. niemieckiego prze- j  innych krajów europejskich.
myslu wojennego, odnośnie czego 
istnieją jednomyślnie przyjęte 
stanowcze uchwały czterech mo­
carstw. Istotny sens komunikatu 
nowojorskiego polega na tym, że 
obecnie ciężki przemysł Ruhry

Taka polityka rządów Stanów. 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i 
Francji stoi w jawnej sprzeczno­
ści z podstawowymi zasadami ukła 
du poczdamskiego, którego celem 
jest odbudowa Niemiec, jako miiu

jakoby. odpowiada 
wynikającym z o-

jawnie przystosowuje . się do wy- jącego pokój demokratycznego pań 
konania wojenno - strategicznych stwa, opierającego się na odbudo- 
zaaan mocarstw zachodnich, wie i dalszym rozwoju pokojowe- 
Przez swój nowojorski kom un i-; go niemieckiego przemysiu, rolni- 
kat trzy mocarstwa otwierają sze ctwa i innych gałęzi ekonomiki 
roko wrota dla odbudowy zachód niemieckiej. Ta polityka trzech mo-

licyjnych“, co 
,,wymaganiom 
becnej sytuacji“.

Widać z tego, że rządy Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii 
i Francji dążą do poważnego roz­
rostu liczby formacji policyjnych w 
Niemczech zachodnich, które to 
formacje stanowią w. rzeczywisto­
ści' regularną armię niemiecką.

Komunikat świadczy jednak, że 
rządy Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji obecnie 
nie chcą ograniczyć się jedynie do 
formacji policyjnych, lecz posta­
wiły już otwarcie sprawę „u - 
d z j a ł u  N i e m i e c  w  
z j e d n o c z o n y c h  s i -

rno - niemieckiego wojennego po- carstw zmierza do tego, aby prze- ł a c h  z b r o j n y . c  h“- Jak
tencjału przemysłowego, który w stawić rozwój niemieckiej ekono-................
swoim czasie służył jako główna i miki na tory przygotowań do nowej 
opora niemieckiego imperializmu i wojny w Europie, zamiast dać na- 
hitlerowskiej agresji. Dowodzi to, ¡ rodowi niemieckiemu wszystkie nie 
jak brutalnie i bezceremonialnie : zbędne warunki rozwoju gospodar 
depcą dziś rządy Stanów Zjedno- j ki pokojowej dla zaleczenia ran 
czonych, Wielkiej Brytanii i Frań ■ wojennych, odbudowy miast i po- 
cji wspólne uchwały czterech mo lepszenia materialnych 
carstw, powzięte z udziałem Zwią bytu mas pracujących.

kólwiek komunikat mówi, że spra 
wa ta jest w chwili obecnej 
„ p r z e d m i o t e m  b a d a ­
li i a“, to jednak określenie to

zku Radzieckiego, które zmierzały 
do zakazania niemieckiego prze­
mysłu wojennego, do zapobieże­
nia odrodzeniu niemieckiego mili- 
taryzmu i które miłujące pokój na

jawnej sprzeczności z interesami rody Europy i całego świata powi-
wszystkieh miłujących pokój na­
rodów Europy.jedynie parawanem dia przesłonię 

cia polityki mocarstw, stojących O  Kftmunikat podaje, żę „mini­
na czele agresywnej uni¡ północ- ,! strowie spraw zagranicznych 
no-atlantyck:.ej. Mocarstwa te dą luzgcdniji tąkże, iż rewizja uchwał

nych, Wielkiej Brytanii i Fra ¿ą <j0 uzyskania wolnej ręki dla i o zakazanych gałęziach przemysłu,
M P l i  C Tłl'iłW fii*  I ł i f t H U f t f l k l f i l  S ifl, j orał c»yi or»Vi  t iy b o W T re T uneji w sprawie niemieckiej sta 
nowi a nowe brutalne pogwał­
cenie zobowiązań, przyjętych 
przez te rządy na siebie w u- 
kładzie poczdamskim, zawiera­
ją groźbę dla pokoju w Euro­
pie i są sprzeczne z interesa-

wykorzystania Niemiec zachod­
nich, ich ludzkich i materialnych 
zasobów w swych imperialistycz­
nych interesach ' celem reaFzacji 
swych strategicznych planów, za 
którymi kryją się dążenia kół rzą 
dzących Stanów , Zjednoczonych

•ni wszystkich narodów7 miłu- j ¿o ustanowienia panowania nad 
jącyeh pokój, w tej liczbie i z : światem. Pod pretekstem zakoń-

4 *-» A  O r O U  U  1 1 1  S T l *4 I* f i * *  )   2  ____  ____ * ___ _ 3narodowymi interesami naro 
du niemieckiego.
■1 Oświadczenie rządów" Sta- 
1 nów7 Zjednoczonych, Wiel­

kiej Brytanii i Francji o za­
miarze wysunięcia sprawcy „za 
k o ń c z e n i a  s t a n u  w o j n y  
z N i e m c a »  i“ jest nawskroś 
obłudne i nie ma nic wspólnego z 
dojrzałą od dawna koniecznoś­
cią pokojowego uregulowania 
sprawy Niemiec, bez czego nie 
możliwe jest również przywro 
cenie jedności państwa nie­
mieckiego.

Mówiąc o zakończeniu sta­

rzenia stanu wojny z Niemcami, 
dążą one do stworzenia warunków 
dla jawnego włączenia Niemiec za

względnie o gałęziach przemysłu, 
odnośnie których wprowadzono o? 
graniczenia, ma być dokonana w 
świetle wzajemnych stosunków, 
ustanowionych z republiką-źwiąz- 
kową“, to znaczy z Niemcami za­
chodnimi. Nie mówi się przy tym 
ani słowa o zakazie odbudowy

tały z ogromna satysfakcją.
Tymże celom ponownego stworze 

nia wojennego potencjału przemy 
słowego Niemiec zachodnich i 
przystosowania zachódnio-niemieę- 
Iciej ekonomiki do planu anglo- 
amerykańskiego bloku wojennego

wyraźnie służy wyłącznie dla 
przygotowania opinii publicznej 
na powzięte przez 3 rządy uchwa- 

warunków i ły o ponownym stworzeniu armii 
czego kon i niemieckiej. Nie jest już tajemni- 

domaga się Związek cą, że do odbudowy armii niemiec 
kiej angażuje się takich genera­
łów hitlerowskich, jak Haider, Gu 
derian, Manteuffel i inni. Z ko­
munikatu widać, że ma się przy 
tym na celu oddanie odradzającej

sekwentnie 
Radziecki.
2  Jak wyżej powiedziano. głów

nym zagadnieniem, rozważa­
nym na nowojorskiej konferencji 
ministrów spraw zagranicznych
Stanów Zjednoczonych, Wielkiej j się obecnie armii zachodnio - nie- 
Brytanii i Francji, było zagadnienie mieekiej w służbę bloku anglo- 

"* ~ ” “**' amerykańskiego j jego agresyw-ponownego stworzenia armii nie­
mieckiej, jakkolwiek w tekście ko­
munikatu -uczyniono .wszystko,, aby 
to sprawę zatuszować. Według 
komunikatu, trzej ministrowie u-

siużą próby stworzenią supermo zgodniii, ażeby oprócz ..istniejących 
napoi ¡stycznych zjednoczeń prze 1 w Niemczech zachodnich óddfiałów' 
mysłu węglowego i nietalurgicz- policji „zezwolić na stworzenie ru. 
nego Niemiec Zachodnich i. Frań- i chomych jednostek .policyjnych“, a.
cji z udziałem niektórych innych 
państw europejskich. Te usiłowa­
nia zachodnio'-niemieckich ł francti

oprócz tego przewidują możliwość

nych planów.
Nic więc dziwnego, że w tej sy­

tuacji rządy trzech mocarstw za- 
ehodnięh postawiły jako zadanie 
zniesienie daw nych ograniczeń w 
stosunku do niemieckiego przemy 
słu wojennego, czego domagają

przemysłu wojennego, jak tego żą skich monopoli kapitalistycznych, 
dają umowy jałtańska i poczdam realizowane pod dyktando rządu Sta 
ska, a także późniejsza umowa po nów Zjednoczonych I opierające 
między Stanami Zjednoczonymi, sie na najbardziej

„udziału Niemiec w zjednoczonych się uporczywie zachódnio-niemiec 
siłach zbrojnych“, czyli że faktycz|kie monopole kapitalistyczne- 
me przewiduje sie stworzenie ar- j

Byli oficerowie hitlerowscy
kadrą formacji wojskowych w Trizonii
„Policjo11 Adenouera otrzymuje broń po Wehrmachcie

BERLIN. PAP. Imperialiści ame 
rykańsko - angielscy w rhmach 
remilitaryzacji Niemiec zachód-

Ku czci Wielkiego Października
i Św iato w e go  Kongresu Pokoju

M łodzież ..SI’“ 
przekroczyła  p lan  robót

Brygada „SPM Nr 19 zakończyła na 15 dni przed terminem ro­
boty przy budowie dróg kolejowych, przepracowując 136,000 ro- 
boczo-godzin. Junacy brygady Nr 18 zakończyli swój plan rów­
nież na 15 dni przed terminem, przepracowując 173,000 roboezo- 
godzin.

Młodzież hufca szkolnego „SP“ w ramach Czynu Paździer­
nikowego przystąpiła do odgruzowania Gdańska. Junacy hufca 
przy Szkole Średniej w Oliwie przepracują 2 dni przy wykop­
kach w PGR.

Junacy woj. gdańskiego wykonali prace społeczne w 115®/», 
przy ezym szczególnie wyróżniła się młodzież pow. tczewskiego, 
wykonując swój plan w 402®/*, pow. starogardzkiego — 148®/« i 
młodzież gdyńska — 144®/».

Z a ło g a  sis ..In /. W enda‘* w ykon ała  
zob ow iązan ia  n a  19 dni przed term inem

Jak donosi nasz korespondent tow. OSTROWSKI, załoga 
s/s „Inż. Wenda“ wykonała swoje zobowiązania na 19 dni przed 
terminem. Do osiągnięcia tego przyczyniła się harmonijna współr 
praca wszystkich członków załogi oraz jednostek pomocniczych.

Załoga^ pontonu nurkowego Nr 27 w składzie ob. oh. Górski, 
Lawrol, Kłak, Skoczek, Tymiński, Sendra, Angielezyk, Dosikow- 
ski, Piszczek, Gospodarczyk i Miąskiewicz zakończyła przedter­
minowo realizację zobowiązań, zaoszczędzając przy tym 624.0Ü0 zł.

Usprawnienie dostawy gazu
Załoga Gazowni Miejskiej w Gdańsku usprawni dostawę ga­

zu do mieszkań robotniczych. M. in. doprowadzony zostanie gaz 
do osiedla ZOR przy ul. Kilińskiego, wyprodukowanych zosta­
nie 10 gazomierzy ponad plan, wykonany i zainstalowany na 10 
dni przed terminem regulator przy ul TW>se-.'eR-a. Ogółem ro­
botnicy zaoszczędzą 1500 roboczo-godz, .

nich tworzą pod różnymi nazwami 
formacje wojskowe, które mają 
stać śię trzonem najemnej armii 
zachodnio - niemieckiej.

„Hamburger Abendblatt“ poda­
je, że kierownicze kadry dla ar­
mii zachodnio - niemieckiej rekru 
towane są z byłych oficerów hit­
lerowskich, którzy zrzeszeni są o

nych w tzw. batalionach robo­
czych w Hamburgu i Szlezwigu- 
Holsztynie, 90 tysięcy zdecydowa 
nie wypowiedziało się przeciwko 
remilitaryzacji Niemiec zachod­
nich.

BERLIN. PAP. Do Niemiec za­
chodnich w dalszym ciągu przyby 

: wają nowe oddziały wojsk okupa
becnie w organizacji faszystów- cyjnych mocarstw zachodnich. Dla 
skiej „Windbund“. Organizacja ta zakwaterowania żołnierzy władze 
kierowana jest przez obecnego do okupacyjne  ̂wysiedlają wielu 
radcę wojskowego Adenauera — . Niemców z icn mieszkań, 
hrabiego Schwerina, j BERLIN. PAP. Agencja ADN

W Norymberdze, jak wynika z donosi, że Amerykanie postanowili

mii niemieckiej, mimo że w tym sa
mym komunikacie mieści się obłud 

reakcyjnych ko ( ne oświadczenie, że „ponowne stwó 
rzęnie niemieckiej armii narodo­
wej nie odpowiadałoby wyższym in 
teresom Niemiec lub Europy“.

Według opublikowanych danych. ■ 
w zachodnich strefach Niemiec i 
w zachodnich sektorach Berlina: 
jest 456 tysięcy ludzi, wchodzących 
w skład niemieckich i cudzoziem 
skich formacji wojskowych z u - ; 
działem „osób przesiedlonych“ tzw. 
dipisów (przyp. red.) i w skład róż 
norodnych jednostek policyjnych, 
przy czym rekrutują.się oni w za-, 
sadzie z byłych żołnierzy «i oflce- i 
rów armii niemieckiej. Uzbrojenie, 
tych jednośtek i formacji, ich budo 
wa organizacyjna i wyszkolenie, woj 
skowe, przygotowanie dla nich kadr 
oficerskich w specjalnych szkołach, 
udział w manewrach wojskowych 
wraz z wojskami okupacyjnymi mo j 
carstw zachodnich — wskazują, że j 
jednostki te i oddziały są w grun-

(Dokończenie na sir. 2)

oświadczenia b. generała nazistów 
skiego Blaurocka, mają być utwo 
rzone kursy dla byłych oficerów' 
armii hitlerowskiej w ceiu „p o d- 
n i e s i e n i a  i c h  k w a l i f i k a  
c j i  w o j s k o w y c h ‘\

dostarczyć „rządowi“ z Bonn bro­
ni. którą skonfiskowali oddziałom 
Wehrmachtu w  okresie ostatniej 
wojny. W broń tę uzbrojone zosta 
ną oddziały policji adenauerow- 

i skiej i inne jednostki wojskowe, 
. .... . , , ! -tworzone obecnie w' Niemczech za

Remilitaryzacja Niemiec zachód chodnich. Władze bońskie zmuszo 
nich napotyka na zdecydowany ne zosjani( zapłamć za powyższe 
opór ludności. Przytłaczająca więk (jostawy dziesięciokrotnie więcej, 
szość m/eszkancow Niemiec za- n]-̂  -wynogija ;ch cena w 1945 r, 
chodnich nie chce byc mięsem ar j BERLIN. PAP. Donosząc Bonn, 
matnim dla imperialistów ame- ; za^}acjy Mauserwerke i Kaefer 
rykańsko - angielskich. Gazeta tkialwerlre w Oberndorfie przystą 
„Hamburger Echo  ̂ donosi, ze aa pjjy w  związku z planem remilita 
100 tysięcy Niemców, zatrudmo- | r yZacjj Niemiec zachodnich do pro 
— ’ j dukcji broni. W Trizonii rozpoczę

; to również produkcję sprzętu ra- 
I darowego.
I BERLIN. PAP. Amerykańskie 
l władze interwencyjne wydały o- 
| statnio „rządowi“ z Bonn szereg 
[ poleceń, zmierzających do podpo- 

BERLIN PAP. Sekretarz gene • rzadkowania Niemiec zachodnich 
ralny Niemieckiego Komitetu | polityce wojennej Angiosasów. Po 
Bojowmików o Pokój Heinz Will- lecenia te dotvczą: 1) 20 proc. pod 
mann w wywiadzie, udzielonym \ wyżki podatków od zarobków ro- 
przedstawicielowi „Neues Deutsch botniczych i uposażeń. 2) Zanew- 
land“ zakomunikował, że na nienła nlemlwMm przedsiebior- 
II Światowy Kongres Obroń- stwom produkującym sprzęt wo- 
ców Pokoju Niemcy poślą 75 de jenny pierwszeństwa w dosta- 
legatów, W tej liczbie 25 z Nie- wach surowców. 3) Zniżki płac. 
mieekiej Republiki Demokratycz ąą Wycofań*» kredytów

, • • O ddział dokow y Stoczni G dyńsk ie j 20*cie rz e c z y  z g ru p o w a n ia m i a rm ii, dow iązał się lla CZeść w ie lk iego  paź- 
Formacje tc posiadają pancerne i d z ie rn ik a  i św ia tow ego  K ongresu  Po- 
artvlerviskie oddziały Mimo to W k ° ń ‘ w ykonać m alow anie doku Skra-

tryoeli ministrów mó caJac ,>rzy ty m  czas p racy  o Ki proc. komunikacie i rzęch u o Na zdjęcłn: niter stoczni Gdań' kiej
wi sic o zezwoleniu na tworzeni- j a n  k u r e k  podczas n itow ania  na
nowych „ruchomych Jednostek po-1 doku.

Zacięte walki obronne Armii Ludowej
na wszystkich frontach w Korei

Pekin PAP. Oddziały Armii sił nieprzyjacielskich na północ

weźmie udział
w Światowym Kongresie Pokoju

i na północny wschód od Hani - 
hyn.

%  caí ego świata
^  Do końca  b r. zw olnionych zosta­

nie z w ięzienia w L an d sbergu  (strefa

Ludowej odpierają na wszyst- 
kich frontach ataki nacierają­
cych wojsk amerykańskich i po 
łudniowo-koreańskich.

Na odcinku Phenian oddziały 
Armii Ludowej prowadziły wal­
ki obronne na przedmieściach l am ery k ań sk a ) 100 przestępców  w ojen- 

1 1 nych . „A m nestią“  ob ję ty ch  zostanie
PhenianU. Nieprzyjaciel za Cenę j rów nież 16 zb rodn iarzy  w ojennych
olbrzymich strat w ludziach i %a“ nŷ n̂

w edrzeć się do ! Ligi T ow arzystw  Czerw onego K rzyża.
1 na  k tó ry m  uchw alono  rezo lucję  po­

tęp ia jącą  stosow anie b ro n i atom ow ej 
i innych  narzędzi m asow ej zagłady 
ludzi.
#  N a w ysp ie  Celebes toczą się w al­

k i m iędzy w o jskam i rządow ym i a  od­
działam i party zan ck im i.
0  W Iz ra e lu  ju ż  6 dzień trw a  k ry ­

zys rządow y.
W B ratys ław ie  rozpoczął się p ro-

sprzęcie zdołał 
miasta. Amerykanie zrzucili na 
północ od Phenianu desant lot 
niczy, któremu jednostki Armii 
Ludowej zadają duże straty.

Na wschodnim wybrzeżu od­
działy Armii Ludowej powstrzy-rządo

nej oraz 50 Z i ' ®íC’hOfl wych, udWelanych przemysłowi Po ■ ' 7 “’" nr/eważniacvch ces członków tajnej antypaństwowej
.. ftftfewejBiij. ... ....— mwą  otęnsywe pr2ew^a,lącycnj,rganizaCji szpiegowskiej-
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Konferencja praska
Dokument, jakim jest uchwalona w Pradze deklaracja ośmiu 

państw demokratycznych wskazuje ludzkości drogę, na której 
można osiągnąć trwałe i pokojowe uregulowanie problemu nie­
mieckiego a przez to — trwały pokój. Deklaracja praska zosta­
ła ogłoszona w chwili szczególnie ważnej dla Europy, w chwili, 
kiedy mocarstwa imperialistyczne usiłują z Niemiec zachodnich 
uczynić agresji przeciwko Związkowi Radzieckiemu, Pol­
sce i innym krajom demokratycznym, t. zn. przygotować nową 
wojnę, ogarniającą cały świat. W tym celu wyciągają z więzień 
i' obozów jenieckich zbrodniarzy wojennych w osobach przemy­
słowców, którzy finansowali Hitlera, jak osławiony Flick. Ter 
Meer z I. G. Farbenindustrie, Lehman z zakładów Kruppa, aby 
przygotować gospodarczą bazę agresji i Guderiana, Haidera, 
Manteufla, Schwerina i innych, aby przygotować militarną ba­
zę agresji.

Nie pierwszy to raz kraje demokratyczne alarmują światową 
opinię publiczną i nie pierwszy raz przedstawiają konkretne 
wnioski zabezpieczenia pokoju świata przez pokojowe rozstrzyg­
nięcie problemu Niemiec, Przed dw oma i pół laty blisko, na kon­
ferencji warszawskiej, zwołanej w' czerwcu 1948 r. bezpośrednio 
po konferencji londyńskiej, której uchwały stanowiły pogwałce­
nie układu poczdamskiego, przedstawiciele ośmiu państw ze 
Związkiem Radzieckim na czele, zwróciły światu uwagę na po­
litykę imperialistyczną, zmierzającą do likwidacji rady mini­
strów spraw zagranicznych 4 mocarstw' i wspólnego mechanizmu 
kontroli Niemiec. Konferencja warszawska zwróciła wówczas u- 
wagę na decyzje londyńskie, które miały na celu przekształce­
nie Niemiec zachodnich w narzędzie odbudowy potencjału mili­
tarnego, by wyzyskać go dla celów w ojskow o - strategicznych 
Stanów Zjednoczonych i Anglii.

W ciągu tych 28 miesięcy dzielących konferencję praską od 
konferencji warszawskiej proces faszyzacji krajów' imperialisty­
cznych i popierania przez imperialistów elementów’ hitlerowskich 
w Niemczech zachodnich poczynił znaczne postępy, zagrażając 
bezpośrednio pokojowi i bezpieczeństwa międzynarodowemu. Wy­
raźnym tego przejawem była nowojorska konferencja ministrów 
spraw zagranicznych Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii 
i Francji. Komunikat opublikowany w dniu 19 września b. r. o 
„zakończeniu stanu wojny z Niemcami“ przy równoczesnym u- 
trzymaniu imperialistycznej okupacji, jest — jak stwierdza de­
klaracja praska — „obłudną próbą dalszego odwlekania zawarcia 
traktatu pokojowego“, który by uregulował stosunki międzyna­
rodowe w Europie, zgodnie z interesami narodu niemieckiego i 
bezpieczeństwa krajów' sąsiadujących z Niemcami. Z komunikatu 
konferencji nowojorskiej świat dowiedział się o prawdziwych ce­
lach polityki imperialistycznej, która w oparciu o odrodzony hit­
lerowski Wehrmacht przygotowuje ludzkości nową krwawa rzeź. 
Zniesienie wszelkich ograniczeń produkcji stali dla celów wojen­
nych i utworzenie hitlerowskiego Wehrmachtu prowadzi bezpo­
średnio do rozpętania nowej wojny światowej.

Konferencja praska ministrów spraw zagranicznych ośmiu 
państw w sprawie uchwał nowojorskich trzech mocarstw zachod­
nich wskazuje ludzkości jasną i konkretną drogę zbudowania 
trwałego pokoju. Jest nią:

1. Deklaracja 4 mocarstw' o niedopuszczeniu do remilitaty- 
zacji, Niemiec zachodnich i do wciągnięcia ich w jakiekolwiek 
plany agresywne;

2. niedopuszczenie do odbudowy niemiecko-faszystow'skiego po­
tencjału wmjennego;

3. Niezwłoczne zawarcie traktatu pokojowego z Niemcami z 
przywróceniem jedności państwa niemieckiego i opuszczenie Nie­
miec przez wojska okupacyjne w ciągu roku od zawarcia trak­
tatu pokojowego;

4. Powołanie na zasadzie parytetu ogólno-niemieckiej rady 
ustawodawczej, która utworzy tymczasowy demokratyczny ogólno- 
niemiecki rząd.

Oto jasny, konkretny program rozwiązania zagadnienia nie­
mieckiego zgodnie z interesami pokoju w Europie, zgodnie z in­
teresami narodu niemieckiego. Szczególnej doniosłości nadaje de­
klaracji praskiej fakt, że w jej opracowaniu brali udział obok 
Związku Radzieckiego i krajów demokracji ludowej przedstawiciele 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej, przedstawiciele narodu 
niemieckiego, który w wyborach w dniu 15 października b. r, wy­
powiedział się w sposób zdecydowany za pokojem, uchwałami 
poczdamskimi, wschodnią granicą na Odrze i Nysie, jednością 
Niemiec na podstawach demokratycznych, antyfaszystowskich. 
Udział przedstawicieli NRD w konferencji praskiej czyni z dekla­
racji praskiej dokument, wskazujący na całkowitą zgodność in­
teresów Europy i podstawowych mas narodu niemieckiego.

Postulaty konferecji praskiej odpowiadają najgłębszym ży­
czeniom wszystkich uczciwych ludzi na świecie. Są one wyrazem 
konsekwentnej, pokojowej polityki Związku Radzieckiego j kra­
jów demokracji ludowej budujących pokojową, szczęśliwą przysz­
łość wszystkich ludzi pracy.

Bohaterska walka narodu koreańskiego
o wolność i niepodległość

W ostatnim  numerze pis 
m a  „O trwały pokój, o de­
mokrację ludową,!“ ukazał 
się artykuł, który poniżej 
przedrukoicujemy z peiony- 
rai skrótami.

Od 4 już  m iesięcy mężny, pe 
łen k a rtu , m iłu jący  wolność 
naród  koreański bohatersko 
walczy przeciw ko uzbrojonym  
po zęby bandyckim  zastępom 
im perializm u am erykańskiego.

Im peria liśc i U SA dążą do 
przekształcenia K orei w kolo. 
nię am erykańską , w stra teg ie*  
ną  bazę w ypadow ą przeciw  
ZSRR i Chinom , dążą do u ja rz  
m ienia narodu  koreańskiego i 
zdław ienia ruchu  wyzwoleń­
czego narodów  Azji. W o j n a ,  
k t ó r ą  n a r ó d  k o r e a ń s k i  
p r  o wr a d z i p r  z e c i w k o i n 
t e r  w e n t o m a m o r  y k a ii s- 
k i m j e s t  ś w i ę t ą  w o j u a 
w y z w o 1 o ń e z ą. B ohatersk i 
n aró d  koreański rypisuje do 
h isto rii swej ojczyzny, do 
h is to rii w alk i narodów  o n ie ­
podległość, w alki przeciwko 
agresorom  im perialistycznym , 
■wspaniałą, n iezapom nianą k a r 
tę. W alkę narodu  koreańsk ie­
go popiera cała m iłu jąca  po­
kój ludzkość. C ały potężny o- 
bóz pokoju, dem okracji i soc­
jalizm u życzy udręczonem u na 
rodowi koreańskiem u całkow i­
tego sukcesu w jego sp raw ied ­
liw ej, wyzwoleńczej walce, 
całkow itego tr iu m fu  jego wici 
k iej, słusznej spraw y.

ulały wyraz w odpowiedzi Sta 
lina na depesze powitalną prze 
wodniezącego Rady Ministrów 
K oreańskiej Republiki Ludo­
wo-Demokratycznej Kim Ir- 
sena z okazji II rocznicy, .na­
wiązania stosunków dyploma­
tycznych między Koreańską 
Republiką Ludowo-Demokra. 
tyczuą a Związkiem Socjalisty 
ezuyeh Republik Radzieckich. 

Towarzysz Stalin pisał: 
„Życzę narodow i koreańskie­

mu, bohatersko broniącem u 
niepodległości swego k ra ju , po 
m yśinego zakończenia jego dłu 
goietn iej w alki o stw orzenie 
jednolitej, n iepodległej demo­
k ra tyczne j K orei“,

Naińd koreański, broniący nie.

amerykańscy po dotarciu do 38 
równoleżnika, wtargnęli do pół­
nocnej Korei, licząc na to, że przy 
pomocy krwawego terroru i nie­
słychanych zbrodni wobec ludno­
ści cywilnej potrafią złamać wolę 
zwycięstwa i ducha bojowego na­
rodu koreańskiego oraz zagarnąć 
całą Koreę-

Swe bandyckie plany przewle­
kania wojny i rozszerzenia agre­
sji, swe krwawe zbrodnie, w o-
bliczu których bledną zbrodnie 
rzezimieszków hitlerowskich, mor 
dercy amerykańscy w dalszym clą 
gu osłaniają imieniem Organiza­
cji Narodów Zjednoczonych.

Dnia 7 października Zgromadzę 
nie Ogólne Narodów" Zjednoczo­
nych wbrew wolj większej części

podległości, honoru i woiności 1 ludności kuli ziemskiej, uchwaliło
ziemi ojczystej, składa dowody 
bezgranicznej ofiarności, patrio­
tyzmu i bohaterstwa na froncie i 
w zapleczu. Interwenci amerykań­
scy, którzy liczyli na „błyskawicz 
ny sukces“ swej awantury wojen­
nej, otrzymali w Korei już nie 
jeden potężny cios i stracili w to­
ku walki 60—70 tysięcy żołnierzy- 
Rozwścieczeni fiaskiem swych a- 
gresywnych planów, zagrożeni 
bezpośrednio strąceniem w morze, 
zbrodniczy władcy USA zmobili­
zowali i wysłali do Korei liczne 
wojska lądowe oraz siły morskie j 
i powietrzne, znajdujące się na j 
Oceanie Spokojnym, jak również 
ściągnęli do rejonu działań wo­
jennych część floty śródziemno- 

| morskiej aż do rezerwowych o-

bezprawną rezolucję, która po­
zwala wojskom Stanów Zjedno­
czonych i ich wspólników na dal­
sze rozszerzenie agresywnej woj­
ny i okupowanie całej Korei, 

Haniebna rezolucja, 
przez osławioną „w i Q lc s z o ś e‘‘, 
kontrolowaną w ONZ przez ame­
rykańskich podżegaczy wojen­
nych, sprzeczna jest z Kartą Na-

Szczytne i szlachetne uczu- 1 krętów wojennych włącznie. Zdo 
c ia  w szystkich ludzi, cenią- bywając w ten sposób przewagę 
cych pokój, wolność i niepodle liczebną, zmusili oni Armię Ludo 
głośó narodów , znalazły  w spa- wą do cofnięcia się. Interwenci

Rozpoczął się
„T y d zie ń  W aiki z  A na lfa be tyzm e m “

WARSZAWA PAP. 22 bm. 
rozpoczął się w całym kraju 
„Tydzień Walki z Analfabetyz­
mem“, który mobilizując społe­
czeństwo do tej akcji zapocząt­
kuje jesienno-zimową kampanię 
1950/51 r. początkowego nau­
czania dorosłych.

Deklaracja ministrów spraw zagranicznych 8 państw
Jeszcze wczoraj narody Francji, 

Wielkiej Brytanii j Stanów' Zjed­
noczonych prowadziły krwawą 
walkę z agresją hitlerowską, z 
imperializmem niemieckim — a 
dziś kola rządzące tych krajów 
własnymi rękami odbudowują ar-

MOCARSTW ZACHODNICH 
PRZESZŁY DO POLITYKI A-
GRESJI, która nie da się pogo­
dzić z interesami pokoju w Euro 
pie, nie da się pogodzić z -intere- 

mię zachodnio - niemiecką, zwal- j sami miłujących pokój narodów 
niają ód kary zasądzonych prze- ' ną całym śtyiecle-

( D o k o ń c z e n i e  z e  Str. 1) POTWIERDZIŁY Teraz widzą 
-----------------------------------« i wszyscy, ze obecna polityka Sta-

stępców wojennych, odbudowują 
wojenny potencjał przemysłowy 
Niemiec zachodnich, odradzają za 
chodnio -  niemiecki imperializm.

Oznacza to, że rządy Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii 
i Francji definitywnie wyrzekły 
się tych uchwał czterech mo­
carstw, w których wyrażały się 
cele likwidacji imperializmu nie­
mieckiego, a także cele odrodze­
nia Niemiec jako miłującego po­
kój, demokratycznego państwa i 
w których wyrażał}' się wzniosłe 
zasady utrwalenia pokoju na ca­
łym świecie.

Oznacza to. że RZĄDY TRZECH

Szkolą się kadry obrońców naszego Wybrzeża
Zakończenie letniego okresu szkoleniowego Marynarki Wojennej

W dniu wczorajszym z okazji 
zakończenia letniego okresu szko­
lenia Marynarki Wojennej odbyła 
się w Teatrze „Wybrzeże“ w Gdy 
ni uroczysta akademia, w której, 
obok reprezentantów władz, wzię 
li Udział liczni przedstawiciele 
świata pracy oraz delegacje od­
działów Ligi Morskiej z całego 
kraju.

Do zgromadzonych przemówił 
komandor Urbanowicz. W pro­
stych, żołnierskich słowach omó­
wił on przebieg szkolenia, które­
go zadaniem jest wszechstronne 
bojowe i polityczne przygotowa­
nie żołnierzy Marynarki Wojen­
nej. Marynarze zapoznali się ze 
stalinowską nauką zwyciężania, 
realizując słowa zawarte w roz­
kazie Marszałka Rokossowskiego, 
który głosi: „lin wyższy będzie 
poziom szkolenia i wiążąca si^ z

nim umiejętność korzystania z 
nowoczesnego sprzętu wojennego, 
tym pewniejsza będzie obrona 
ojczyzny i zapewniony pokój, tak 
bardzo upragniony przez miliony 
ludzi na świecie“. Okręty na­
sze są Obsługiwane przez coraz le 
piej wyszkolonych marynarzy, któ 
rzy nie szczędzą ofiarnej pracy 
nad opanowaniem sztuki wojen­
nej. Świadomość polityczna mary­
narzy, podoficerów i oficerów M. 
W-, rekrutujących się spośród mło 
dzieży robotniczej i chłopskiej pod 
nosi się stale. Dziś kiedy impe­
rializm amerykański nie kryje 
się ze swymi agresywnymi zamia­
rami, świadomość ta jest jednym 
ze źródeł naszej siły.

Komandor Urbanowicz wskazał 
w zakończeniu swego przemówie­
nia na konieczność ciągłego po­
głębiania wśród naszych m aryna­
rzy wiedzy wojskowej, W trakcieCala załoga „Pafaw agu“

przechodzi n a  nowe norm y I szkolenia letniego wyróżnili się
WROCŁAW PAP. W Państwo-1 m‘ >n -: bosman-mat' Kazimierz 

wej Fabryce Wagonów we Wroc-1 Obierzyński zatrudniony w kotłow 
tawiu odbyło się zebranie załogi,' ni. Starszy marynarz Jan Cieślak
którego tematem była sprawa re- — zdobywca pierwszego miejsca 
wizji dotychczasowych norm pra- vv strzelaniu, mat Jan Wolden, 
cy.

Załoga jednomyślnie uchwaliła 
rezolucję, w której postanawia od 
1 grudnia rozpocząć pracę na no­
wych normach. Do tego czasu 
specjalnie powołane komisje oprą 
tu ją  konkretnie projekty nowych 
mierników pracy.

w
który odznaczył się jako przodu­
jący maszynista i mat Wacław La 
tocha, wyróżniony za doskonałe
wyniki w szkoleniu i dzielenie
się swym doświadczeniem z ko­
legami.

komandor Urbanowicz okrzykiem 
na cześć Prezydenta RP Bieruta, 
Marszalka Rokossowskiego i wiel­
kiego ^odza obozu pokoju Genera­
lissimusa Stalina. Orkiestra Ma­
rynarki Wojennej odegrała hymn 
polski i radziecki.

Z kolei zabrał głos przedstawi­
ciel WRN tow. P. Stolarek, podkre­
ślając, że stale podnoszenie obron 
nej gotowości jest ważnym elemen­
tem naszdgo wkładu w dzieło u- 
trwalenla pokoju, Ob. Szubert, 
przemawiał w imieniu 700 tys. 
członków LM. Tow. Sołdek pozoru 
wił wszystkich żołnierzy Marynar 
k! w imieniu przodowników pracy.

Następnie wszedł na mównicę 
przodownik wyszkolenia — mat 
Latocha, jeden z uczestników szko 
lenia, obecnie już zdemobilizowany.

„Opuszczając szeregi marynarki 
.jestem pewien, że koledzy pozosta­
jący w szeregach pracować będą 
dale j us Inie nad zdobyciem nowo­
czesnej wiedzy wojskowej. Ja ze 
swej strony przyrzekam, że w pra 
cy produkcyjnej, do której obecnie 
przystąpię, będę się starał uzyskać 
zaszczytne miano przodownika pra 
cy“.

Część oficjalną akademii za­
kończona została rozdaniem nagród 
zespołowych ofiarowanych przez 
oddziały Ligi Morskiej oraz zakla 
dy przemysłowe z terenu całej Pol 
ski. Poza zespołowymi nagroda­
mi przyznano też ponad 25 nagród 
indywidualnych, które, otrzymali 
przodujący w szkoleniu marynarze, 
podoficerowie i oficerowie.

Jak wiadomo, już na separa- 
-c tystycznej londyńskiej konfe­

rencji trzech mocarstw w sprawie 
niemieckiej w roku 1948 podjęto 
uchwały, które definitywnie od­
rzuciły zadania demilitaryzacji i 
demokratyzacji Niemiec i postawi 
ły sobie za cel przekształcenie Nie 
mice zachodnich w narzędzie agre 
sywnego bloku anglo - amerykan 
skiego. Już wtedy w uchwalonym 
na warszawskiej konferencji o- 
świadczeniu ministrów spraw za­
granicznych ZSRR, Albanii, Buł­
garii, Czechosłowacji, Jugosławii, 
Polski, Rumunii i Węgier odnoś­
nie londyńskiej konferencji trzech 
mocarstw w sprawach niemiec­
kich, zdemaskowany został agre­
sywny i antydemokratyczny cha­
rakter rozłamowej polityki Sta­
nów Zjednoczonych, Wielkiej 
Brytanii i Francji w stosunku do 
Niemiec.

Rządy ZSRR, Albanii, Bułgarii, 
Czechosłowacji, Polski, Rumunii, 
Węgier i Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej uważają obecnie 
za swój obowiązek oznajmić, że 
WYSUNIĘTE W DEKLARACJI 
WARSZAWSKIEJ TEZY I OGOL 
NA OCENA POLITYKI TRZECH 
MOCARSTW W STOSUNKU DO 

1 NIEMIEC, CAŁKOWICIE SIĘ

nów Zjednoczonych, Wielkiej 
Brytanii i Francji stanowi nie 
tylko całkowite zerwanie z zobo­
wiązaniami, przyjętymi prze* rzą­
dy tych krajów w sprawie utwo­
rzenia jednolitego, demokratycz­
nego, miłującego pokój państwa 
niemieckiego, lecz stwarza rów­
nież GROŹBĘ NOWEJ AGRESJI, 
nowych wojennych awantur w 
Europie.

Wobec powyższego, rządy ZSRR, 
Albanii, Bułgarii, Czechosłowacji, 
Polski, Rumunii, Węgier i Niemie­
ckiej Republiki Demokratycznej 
oświadczają, że SEPARATYSTY­
CZNE UCHWAŁY NOWOJOR­
SKIEJ KONFERENCJI TRZECH 
MOCARSTW NIE MAJA ŻAD­
NEJ MOCY PRAWNEJ I AUTO­
RYTETU MIĘDZYNARODOWE­
GO. Całkowita odpowiedzialność 
za bezprawne działania, zmierza­
jące do udaremnienia pokojowego 
traktatu z Niemcami i do remi- 
litaryzacji Niemiec zachodnich, 
spada na rządy Stanów Zjednoczo 
nych. Wielkiej Brytanii i Francji.

Kierując się interesem utrzyma 
nia pokoju i bezpieczeńśtwa w Eu 
ropie i biorąc również pod uwagę 
słuszne dążenie narodu niemiec­
kiego do jak najrychlejszego o- 
siągnięcia pokojowego uregulowa­
nia dla Niemiec, rządy ZSRR, Al­
banii, Czechosłowacji, Bułgarii, 
Polski, Rumunii, Węgier i Nie­
mieckiej Republiki Demokratycz­
nej uważają za niecierpiące 
zwłoki:

rodów Zjednoczonych i stanowi 
pogwałcenie wszystkich norm 
prawnych i moralnych, obowiązu­
jących }v stosunkach między na­
rodami.

Formalnie biorąc, rezolucja z ~ 
października w sprawie rozszerze­
nia wojny w Korei uchwalona zo­
stała na sesji Zgromadzenia Ogól­
nego 47 glosami przeciwko 5 przy 
7 wstrzymujących się, Powszech­
nie. jednak wiadomo, że tych 47 
giosów nie reprezentuje bynajmniej 
narodów tych krajów. Wśród gło­
sów tych znajduje sic na przykład 
głos tzw. przedstawiciela Czang 

j Kai-szeka. marionetki, która prócz 
siebie, nikogo nie reprezentuje.

Ludność pozostałych 46 krajów 
wynosi zaledwie 660 milionów, 
spośród których olbrzymia część 
podpisała apel sztokholmski i zde­
cydowanie potępia agresje ame­
rykańską w Korei. Pięć krajów im 
toinlast, na których czele kroczy 

i Związek Radziecki t które glosu- 
mirzucona 1 'VatY PfWClwkO rezolucji plus Clllń 

j ska Republika Ludowa, która rów 
; nież zdecydowanie występuje prze 
eiw rezolucji, reprezentuje 722 
miliony ludzi. Kraje, które gloso 

i waty przeciw rezolucji plus kraje, 
| które wstrzymały się od glosowania 

i które co najmniej nie popierają 
rezolucji, plus kraj, który zastrzegł 
sobie prawo głosm liczą łącznie 
1.196 milionów mieszkańców.

Tak więc, z 1.855 milionów ludzi, 
reprezentowanych przez delegatów 
60 krajów — członków ONZ, tylko 
delegaci krajów, których ludność 
wynosi 660 milionów czyli jedną 
trzecią ludności wszystkich krajów 
— członków ONZ, glosowali za tą 
bezprawną rezolucją.

I Światowa opinia publiczna siusz 
¡nie ocenia tę krwiożerczą rezolu­
cję jako jedną z najhaniebniejszych 

.uchwał w dziejach ONZ i główną 
! odpowiedzialnością za jej powzię­
c ie  obciąża Stany Zjednoczone.
| Jednocześnie władcy amerykań­
scy, posługując się swą „maszyną 
do glosowania“, odrzucili propozy 
cię w sprawie pokojowego uregu­
lowania kwestii koreańskiej, zgło­
szoną przez delegacje ZSRR, 
ySRR. BSRR, Polski i Czechoslowa 
cjf, propozycję, wymierzona prze 
ciwko próbom USA rozszerzenia 
swej agresji w Korei, propozycję, 
która uzyskała poparcie przytłacza 

■ jącei większości wszystkich lu­
dzi, zamieszkujących kulę ziem­
ską.

i Narody świata nie chcą wojny. 
Narody walczą o pokój. Wściekłe 
próby imperialistów amerykań­
skich rozszerzenia agresji prze­
ciwko narodowi koreańskiemu poci 
osłoną bezprawnych rezolucji, na 
rzuconych przez nich Organizacji 
Narodów Zjednoczonych, wywołu­
ją gniew i oburzenie wszystkich 
ludzj dobrej wToii na całym świe­
cie. W tych warunkach dalsze roz 
szerzenie i umocnienie międzyna 
rodowego, zorganizowanego fron­
tu walki o pokój, Zdecydowane 
poparcie praskich propozycji Sta 
lego Komitetu, aktywne przygoto 
W'ania prowadzone we wszystkich 
krajach do II Światowego Kon­
gresu Obrońców Pokoju — nabie­
rają pierwszorzędnego, żywotne­
go znaczenia.

Przemów ienie ive , przerywane I Akademię »skończyła część arty 
burzliwymi okl3sk?mi. «akończyl styczną. (Wis)

PO PIERWSZE: opublikowanie przez rządy Stanów Zjed­
noczonych, Wielkiej Brytanii, Francji i Związku Radzieckiego 
oświadczenia, że nie dopuszczą one do remilitaryzacji Niemiec 
i do wciągnięcia ich do jakichkolwiek agresywnych planów, i że 
będą nieugięcie realizowały układ poczdamski o zagwarantowa­
niu warunków utworzenia jednolitego, miłującego pokój, demo­
kratycznego państwa niemieckiego.

PO DRUGIE: zniesienie wszystkich ograniczeń na drodze 
rozwoju pokojowej gospodarki niemieckiej i niedopuszczenie do 
odbudowy niemieckiego potencjału wojennego.

PO TRZECIE: niezwłoczne zawarcie traktatu pokojowego z 
Niemcami z przywróceniem jedności państwa niemieckiego, zgod­
nie z układem poczdamskim z tym, aby wojska okupacyjne wszyst­
kich mocarstw zostały wycofane z Niemiec w ciągu roku od 
zawarcia traktatu pokojowego.

PO CZWARTE: utworzenie na zasadach parytetu przedsta­
wicieli wschodnich i zachodnich Niemiec ogólno-niemieckiej ra ­
dy ustawodawczej, która winna przygotować utworzenie Tym­
czasowego, demokratycznego pokojowego ogólno-niemieekiego 
suwerennego rządu i przedstawić odpowiednie wnioski do wspól­
nego zatwierdzenia przez rządy ZSRR, Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji, i która aż do utworzenia ogólno- 
niemieekiego rządu winna być przyciągnięta do konsultacji przy 
opracowywaniu traktatu pokojowego.

W pewnych okolicznościach można będzie zwrócić się do na­
rodu niemieckiego o bezpośrednie wypowiedzenie sie co do tej 
propozycji.

RZĄDY ZSRR, ALBANII, BUŁGARII, CZECHOSŁOWACJI, 
POLSKI, RUMUNII, WĘGIER I NIEMIECKIEJ REPUBLIKI 
DEMOKRATYCZNEJ UCZYNIĄ ZE SWEJ STRONY WSZYST­
KO CO MOŻLIWE. ABY UŁATWIĆ ROZWIĄZANIE TYCH 
NIECIĘRPIACYCH Z .LOKI ZADAŃ W INTERESIE UTRWA­
LENIA POKOJU i  BEZPIECZEŃSTWA MIĘDZYNARODO­
WEGO. '• *  -

Odbyta ostatnio II Konferencja 
Obrońców Pokoju w ZSRR wyra­
ziła jednolitą, potężną wolę ludzi 
radzieckich, pragnących pokoju 
na całym świecie. Konferencja do 
wiodła, że Związek Radziecki pod 
przewodem wielkiego Stalina 
jest awangardą międzynarodowe­
go ruchu obrońców pokoju, cho­
rążym walki o trwały pokój i 
przyjaźń między narodami, prze­
ciwko podżegaczom wojennym — 
wrogom ludzkości,

W nakazie dla delegatów' ra ­
dzieckich na II Światowy Kon­
gres Obrońców Pokoju, Wszech- 
związkowa Konferencja Obrońców 
Pokoju, piętnując zbrodniczą dzia 
łalność 'imperialistycznych podże­
gaczy wojennych, wyrażając swą 
pełną solidarność z wszystkimi bo 
jownikamj na całym świecie, pole 
ciła w imieniu całego narodu ra­
dzieckiego złożyć pełen gniewu 
protest, przeciwko zbrojnej agresji 
amerykańskiej w Korei, przeciw­
ko barbarzyńskiemu bombardowa 
niu przez naloty amerykańskie 
ludności cywilnej Korei oraz we­
zwać wszystkich uczciwych ludzi 
na całej kuli .ziemskiej, aby za­
żądał; niezwłocznego zaprzestania 
wojny w Korej i wycofania wszy 
stkich wojsk obcych.

W walce o wolność, honor i nie 
podległość swojej ojczyzny naród 
koreański oniera sic na solidarno 
.ścj wszystkich miłujących pokó.i 
łudzi na całym świecie. Sprawa 
narodu koreańskiego Jest sprawą 
sl4Mua. Surawa ta »wy.sl$ty!
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Przez wzmocnienie obronności kraju utrwalamy pokój
I konferencja wojewódzka Ligi Przyjaciół Żołnierza w Gdańsku

W dniu wczorajszy ni obradowała w sali TPPR we Wrze 
szczu konferencja wojewódzka Ligi Przyjaciół Żołnierza — 
organizacji powstałej z połączenia Towarzystwa Przyjaciół 
Żołnierza, Towarzystwa Przyjaciół ORMO i Polskiego Zwią 
zku Krótkofalowców.
Konferencje zagaił wiceprze ki. Do prezydium konferencji

wybrani zostali: przedstawiciel 
KW PZPR tow. Nowak, czło­
nek Prezydium Zarządu Głów 
mego LPŻ tow. B. Chmura-Ła 
żarski, przedstawiciel SP — 
lept, J. Dobrowolski, przedsta­
wiciel wojska kpt. Piekarz, de 
legat ZMP S, Pankiewicz, 
przodownicy pracy — Stefa­
nia Zaremba, P, Wójcik oraz 
aktywista organizacyjny inż. 
L. Janczur.

Po referacie politycznym na 
temat zadań planu 6-letniego 
w'•'’•los zon,ym przez przedstawi, 
cielą KW PZPR tow. Nowaka, 
zabrał głos delegat Zarządu 
Głównego LPŻ tow. Chmiira- 
Łazarski, który omówi! zada. 
nia ideologiezno-organizacyjne 
LPŻ. Swoje przemówienie roz 
począł on od analizy między­
narodowej sytuacji politycznej.

Ostatnie wydarzenia wska. 
zu.ią na to — powiedział mów­
ca, — że obóz podżegaczy prze 
szedł od polityki przygotowań 
wojennych do polityki brutal­
nej i nikczemnej agresji. Ros 
ną jednak stale siły obozu po 
koju, które krzyżują zbrodni­
cze plany imperialistów zmie­
rzających do rozpętania nowej 
rzezi wojennej. Na straży po-

wodniczący Zarządu Wojewódz 
kiego LPŻ major Dworakows-

Kronikg m iast portowych
DAR PRACOW NIKÓW  SPÓ ŁD ZIEL­

CZYCH NA A K C JĘ OBRONY 
POKOJU

P racow nicy  G dańsk iej Spółdzielni 
Spożyw ców  p rzekazali w tych 
dniach  75.000 zl na rzecz Polskiego 
K om ite tu  O brońców  Pokoju .

P ersonel GSS w ykazał rów nież 
dużą ofiarność na ak c ję  SFOS. W 
ciągu b r . p racow nicy  GSS zebrali 
na ten  cel z dobrow olnego o podat­
kow ania się przeszło jed en  m ilion  
zło tych.
NA POMOC W ALCZĄCEJ KOREI

Załoga P aństw ow ego P rzedsięb io r 
stw a Robót C zerpalnych  i Podw od­
nych p rzekazała  20.000 zł na pom oc 
w alczącej o sw ą w olność ludności 
K orei.

ZAOPATRZYĆ SPÓŁDZIELNIĄ PRA- 
CT W “POTRZEBNY SUROWIEC

R obotnicza Spółdzieln ia P racy  
„22 L ipca“ w G dyni u ruch o m iła  
n iedaw no dział p ro d u k c ji kołder, 
k tó ry  za tru d n ia  50 osób. P rodukc ja  
tego działu sięga ju ż  1,500 k o łder 
m iesięcznie.

O sta tn io  spó łdzie ln ia  odczuw a 
pow ażne tru d n o śc i w n ab y c iu  w aty , 
p o trzeb n e j do w yrobu  ko łder. Jeśli 
w' szybkim  czasie nie n ad e jd ą  po ­
trzeb n e  ilości su row ca, w yrób k o ł­
der może być w ogóle w strzym any .

K ołdry  są bardzo poszukiw ane 
i Zw iązek Spółdzielni R zem ieśln i­
czych pow in ien  dołożyć sta rań , by  
zaopatrzyć  spółdzie ln ię  w surow iec.

Delegaci zakładowi
przemysłu poligraficznego Wybrzeża
wybierają delegatów na zjazd ogólnokrajowy

Dnia 22 bm. obradowała w sali 
Domu Drukarza w Gdańsku kon­
ferencja delegatów zakładowych 
okręgu gdańskiego Związku Za­
wodowego Pracowników Przemy­
słu Poligraficznego. Referat na 
temat „Rola i zadania Związku w 
planie 6-letnim“ wygłosił przewód 
niczący okręgu , tow. Malinowski.
Po dyskusji nad referatem odczy 
tano zobowiązania, podjęte przez 
poszczególne zakłady pracy. Jako 
delegaci na XV zjazd ogólnokra-

koju stoi wielomilionowa rze. 
sza jego obrońców, ze Związ­
kiem Radzieckim i jego wsla 
wioną w bojach armią na czę 
le. U boku Armii Radzieckiej 
stoją armie, krajów demokracji 
ludowej, a wśród nich Odro­
dzone Wojsko Polskie, wyroś, 
łe z ludu i okrzepłe w bojach 
z hitlerowskim najeźdźcą. 

Omawiając zadania LPŻ, 
mówca stwierdził, że powinna 
ona stać sią pomostem łączą­
cym nasze ludowe wojsko ze 
społeczeństwem. Członkowie or 
ganizacji powinni pracować 
nad wzmocnieniem obronności 
naszego kraju na wszystkich 
odcinkach, drogą szerzenia pod 
stawowych umiejętności woj­
skowych — strzelectwa, służby 
motoryzacyjnej, oraz podno­
szenia sprawności fizycznej.

Działalność LPŻ rozwija się 
pod hasłem stałego wzmocnię 
nia walki o pokój. Mobilizuje 
ona społeczeństwo do udziału 
w podnoszeniu obronności na­
szego kraju jako jednego z og 
niw wielkiego frontu pokoju, 
któremu przewodzi potężny 
Związek Radziecki.

Mówca zwrócił uwagę na ko­
nieczność zacieśnienia współpracy 
LPŻ z organizacjami masowymi 
jak Liga Morska, Liga Lotnicza, 
ZMP i SP.

W dyskusji zwrócono szczególną 
uwagę na sprawę podniesienia 
poziomu pracy kół LPŻ oraz szer­
szego korzystania z doświadczeń 
radzieckiej organizacji DOSARM.

Przedstawiony przez tymczaso­
wy Zarząd Wojewódzki plan pra 
cy na IV kwartał roku bieżącego 
został przez konferencję zatwier­
dzony. Przewiduje on rozwinięcie 
werbunku członków kół tere­
nowych, obsadzenie zarządów po­
wiatowych przez odpowiednią 
ilość instruktorów, zorganizowanie 

letniego i przez codzienną tro- kilku różnorodnych ośrodków 
skę o zwiększenie produkcji da szkoleniowych, otwarcie ośrodków 
dzą swój wkład w dzieło obro- j szkolenia motorowego w Elblągu 
ny pokoju“. (A.F.) i Malborku oraz pogłębienie współ

pracy kulturalno - oświatowej z 
jednostkami wojskowymi-

Na zakończenie uchwalona zo­
stała rezolucja oraz teksty depesz 
do Prezydenta Bolesława Bieruta 
i Marszałka Polski Konstantego 
Rokossowskiego.

W myśl uchwalonej rezolucji 
LPŻ w Gdańsku zobowiązuje się: 

Wzmocnić walkę o pokój, po­
przez realizację zadań związa­
nych z obronnością kraju w ce­
lu stworzenia silnego zaplecza 
dla ludowego Wojska Polskiego, 

pogłębiać zrozumienie w społe 
czeństwie dla braterstwa broni 
Wojska Polskiego z Armią Ra­
dziecką i armiami państw demo 
kracji ludowej,

zacieśniać więzy między Od­
rodzonym Wojskiem Polskim a 
ludem pracującym miast i wsi 
na odcinku kulturalno - oświa­
towym i przez zapoznanie spo­
łeczeństwa z technicznymi zdo­
byczami naszego Wojska, 

przyjąć za podstawę realizacji 
zadań wskazania ideologiczno- 
poiityczne zjazdu połączeniowe­
go LPŻ i pod przewodnictwem 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej pracować dla wyko 
nania zadań planu 6-letniego o- 
raz pełnego urzeczywistnienia 
socjalizmu w naszym kraju.

(Mat.).

Załogtt holownika „Tarpan“ z porlu gdańskiego zobowiązała się na czesi 13 
rocznicy Rewolucji Październikowej i Światowego Kongresu Pokoju zaoszczę­

dzić 92 roboczo godziny.
Na zdjęciu: członkowie załogi Jan Kenski i Feliks Kliszka w czasie pruć re­

montowych na jednostce.

42 nowe szkoły siedmioklasowe
j»oc«/s4 cvfv«f u  w & j.  ^dBiasrtsB^im

Komisja ZdrowiaMRN kontroluje warunki pracy
w gdańskich zakładach przemysłowych

| Komisja Zdrowia Miejskiej Ra- nia pomocy lekarskiej w ambula- 
dy Narodowej w Gdańsku przepro- toriach Ubezpieczalni Społecznej 

jow y, k tó ry  odbędzie się w dniach wadza ostatnio lustrację zakładów oraz okresowego badania osób pra-
8 _ 10 grudnia br. w Krakowie J  fabrycznych, kontrolując w nich cujących w odlewniach, spawaczy,
wybrani zostali: Witold BylińsUr warunki pracy. W wyniku kontroli kowali, lakierników i tp.
.łan Soroczyński, Teresa JanUłe- przeprowadzonej w zajezdni tramwa Omawiając sprawy podniesienia 
v̂j(.z jjowej we Wrzeszczu stwierdzono,; stanu sanitarnego w mieście uczest-

Zebrani uchwalili następującą j iż warunki pracy w tym warsztacie j niby dyskusji podkreślili potrzebę 
rezolucję: i s4 dość dobre. Pomieszczenia są częstszego organizowania podob

„Konferencja delegatów zakła j widne i dostatecznie wentylowane, 
dowych okręgu gdańskiego ą maszyny odpowiednio zabezpie­

czone. Apteczki warsztatowe zo­
stały zaopatrzone w niezbędne 
środki dla udzielenia pierwszej po 
mocy. Robotnicy korzystają z szat 
ni i umywalni w której znajduje się 
ciepła i zimna woda. Stan stołów­
ki jest dobry.

Po przeprowadzeniu lustracji od 
czym pierwszego państwa speja jjy}0 sję ogólne zebranie pracowni-
Hstycznego, przodującej siły o- MZKGG, na którym omówio- 
bozu pokoju — swe braterskie ;  f
pozdrowienie. Konferencja no zadania Komisu Zdrowia MRN 
stwierdza, iż wykorzystując do i wyniki przeprowadzonej kontroli, 
świadczenia towarzysz-.- radziec Po referacie wywiązała się dysku- 
kich. pracownicy poligraficzni sja, w której zabierało głos 25 
Wybrzeża będą dążyć do przy- osób. Pracownicy MZKGG podkre ( ulice śródmiejskie i dzielnica porto 
śpieszenia realizacji .planu 6- ślili m. In. konieczność usprawnię t wa zabudowały się wielopiętrowymi

Związku Zawodowego Pracow­
ników Przemyślu Poligraficzne 
go, obradująca w dniu 22 bm. 
w Gdańsku nad wyborem dele­
gatów na XV zjazd ogólnokra- 
.¡owy. przesyła radzieckim przo- i 
downikom pracy przemysłu po- j 
iigraficznego, współbudowni- j

nych zebrań we wszystkich zakła­
dach, ażeby ludzie pracy mogli 
wskazać na zauważone w terenie 
braki w dziedzinie opieki nad zdro­
wiem.

(J. Kin)

W okresie przedwrżeśnio- 
wym na skutek braku na wsi 
dostatecznej ilości szkół wielo 
klasowych dzieci mało i średnio 
rolnych chłopów pozbawione 
były niemal całkowicie dostę­
pu do nauki, a tylko nieliczne 
dzieci bogaczy wiejskich mog_ 
ły pobierać wykształcenie w 
szkołach w mieście. Możliwości 
dalszego kształcenia się otrzv_ 
mała młodzież wiejska dopiero 
po wojnie. Obecnie rozbu­
dowuje się sieć szkól wielokla 
sowych, powstają w terenie 
liczne szkoły zawodowe i ogól­
nokształcące.

Dalszy rozwój szkolnictwa 
podstawowego w woj, gdańs­
kim przewidziany jest w pla­
nie 6-letnim. Realizacja planu 
zapewni również wszystkim 
dzieciom w wieku skolnym na 
wsi ukończenie pełnej szkoły 
7-klasowej.

N a terenie woj. gdańskie­
go wybudowanych zastanie 
wiele szkół 7-klasowych w

produkcyjnych. Ogółem prze 
widuje się prócz rozbudowy 
budowę nowych 42 obiektów 
szkolnych o ogólnej kubatu­
rze 416-928 m3. Nowe szkoły 
będą miały 214 izb lekcyj­
nych oraz mieszkania dla 
personelu pedagogicznego. 

Realizacja planu budowy 
szkól w latach 1950 — 1955 wy 
magać będzie pomocy całego 
społeczeństwa, W związku z 
tym we wszystkich miejscowoś 
ciach woj. gdańskiego powsta­
ną w najbliższym czasie spo­
łeczne komitety budowy szkól. 
Zadaniem ich będzie groma­
dzenie dodatkowych fundu­
szów na budowę szkól z dobro 
wolnych świadczeń ludności w 
gotówce i rohociźnie, udziela­
nie pomocy w zaopatrywaniu 
budów w materiały i tp. 
Komitety te sprawować tak­
że będą nadzór nad budową. 
Ważnym zadaniem komitetów 
będzie właściwa organizacja 
pracy związanej z budowami. 
Czas budowy szkoły nie może 
być dłuższy jak dwa lata. Dla

większych gromadach wiejs. j tego też trzeba  będzie zgrom a- 
kich, PGR i spółdzielniach I dzić poza środkam i p ieniężny-

Więcej troski o remont i konserwację
domkóiu jednorodzinnych w Gdyni

Społeczeństwo polskie pamięta i kamienicami czynszowymi i wspa j odczuwają poważne trudności przy 
przedwojenną Gdynię jako miasto I niaiymi siedzibami przedsiębiorstw ] nabywaniu papy. śfnoły i innych 
wielkich kontrastów. Podczas gdy portowych, a na Kamiennej Górze i

Gdański Zakład Doskonalenia Rzemiosła 
o g ł a s z a

ZAPISY NA ROCZNE KURSY ZAWODOWE
przy swych warsztatach produkcyjno - 

szkoleniowych:
STOLARSKI — Tczew i Gdynia 80 osób 
CUKIERNICZY — Sopot i Gdynia 80 „
ŚLUSARSKI — Gdynia 40 „
INTROLIGATORSKI — Wrzeszcz 40 „
Kursy przygotowują młodzież pow. 18 lat 
do egzaminów kwalifikacyjnych 1 st. (cze­
ladniczych). Gwarancja pracy po kursie — 
Stypendia warsztatowe. Kursy introliga­
torskie i cukiernicze dostępne dla młodzie­
ży żeńskiej. Podania z własnoręcznym ży­
ciorysem i odpisem świadectw składać lub 
przesyłać: Z- D- R. Gdańsk - Wrzeszcz 

2661/k ul. Miszewskiego 12.____________

P R A C O W N I C Y P O S Z U K I W A N I

Palacze do pieców centralnego ogrzewania, szkla­
rze, malarze, hydraulicy, sprzątaczki, robotnicy 
placowi i wartownicy potrzebni. Zgłaszać się 
w  Dziale Osobowym Politechniki Gdańskiej 
Wrzeszcz, ul- Narutowicza 12- 2662/k

5 ślusarzy, 2 tokarzy, 6 cieśli, 10 dekarzy, 4 hy­
draulików, 4 pomocników ciesielskich, 6 pomoc­
ników murarskich przyuczonych, 30 pomocników 
niewykwalifikowanych przyjmie od zaraz Dyrek­
cja Państwowego Przemysłu Miejscowego, Od­
dział, Wykonawstwa Inwestycyjnego w Oliwie, 
ul. Grunwaldzka 497, Warunki płac w/g umowy 
zbiorowej. ■ ' 2582/łt

O B W I E S Z C Z E N I A

DO ODBIORCÓW POBIERAJĄCYCH ENERGIĘ 
ELEKTRYCZNĄ Z SIECI ZJEDNOCZENIA 
ENERGETYCZNEGO OKRĘGU NADMOR­

SKIEGO
Zawiadamiamy, że z mocą obowiązującą od dnia 
niniejszego ogłoszenia do końca lutego 1951 r. 
wprowadza się na całym terenie objętym dzia­
łalnością ZEON zakaz korzystania z elektrycznych 
aparatów grzejnych jak np. piecyków, kuchenek 
elektrycznych, żelazek itp. oraz ograniczenie do 
minimum korzystania ze światła elektrycznego 
w godzinach największego obciążenia sieci elek­
trycznej tj. w czasie od nastania zmroku do go­
dziny 21-
Wykonanie powyższego kontrolowane będzie 
przez Komisje Społeczne ZEON oraz Komitety 
Blokowe.
Niezastosowanie -się do powyższego zarządzenia 
spowoduje wyłączenie instalacji i pozbawienie 
odbiorcy dostawy energii na przeciąg jednego 
miesiąca.
W pozostałym okresie czasu zezwala się na pełne 
korzystanie z energii elektrycznej.
Zjednoczenie Energetyczne Okręgu Nadmorskiego 

Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodrębnione 
2653/k

O glew en la drobne
ZGUBY
ZGUBIONO leg ity m ację  
Zw. Z aw . P ra c . P rzem yślu  
Spożyw czego i  T P P R  na 
nazw isko Seń J a n  E lbląg .

_________ 2659/g
UNIEW AŻNIAM  zgubioną 
m e try k ę  w pełnym  w ypisie  
na nazw isko Gogolewski 
H enryk •» Tolkm ^ko.
,,•1.. ^  l 8M8vS

ZGUBIONO dnia 8. 10. 50 
zaśw iadczenie zgonu n a  n az­
w isko S teczkow ska W ikto- 
ria  o raz leg ity m ację  zw. 
zaw., 2 o dcink i zam eldow a­
n ia  n a  nazw isko  S teczkow ­
sk i F ranciszek ,
UNIEW AŻNIA się p ieezęc
b ra k a rsk ą  n r 29 CSM J.
Sztum . 2586/g
ZGUBIONO 
stocĄńową N r 95 (służ­
bową) tm  Łysom łriki Lud-
W *  -  - ....... \ m y $

w Orłowie powstawały luksusowe 
wille. na przedmieściach Gdyni 
ludność robotnicza gnieździła się 
w osiedlach barakowych, wznoszo 
nych prowizorycznie, często z de 
sek od skrzyń opaktinkowych.

O warunki bytu ludzi pracy pra­
cy nikt sie nie troszczył. Walczą? 
o zapewnienie sobie dachu nad gło­
wą rodziny robotnicze własnymi si 
łami starały się zaradzić ciężkiej 
sytuacji i odejmując sobie dosłow­
nie od ust oszczędzały latarni, aby 
wybudować własne domki 
mieszkalne. W ten sposób, w rezul 
tacie wieloletniego wysiłku ludzi 
pracy, powstały w podmiejskich re 
jonach Gdyni, obok - baraków, rów­
nież i domki jednorodzinne.

Po obaleniu władzy kapitalistów 
tysiące rodzin robotniczych prze­
niosły się z przedwojennych bara­
ków do nowoczesnych mieszkań 
śródmieścia. W osadach podmiej­
skich pozostała ludność, posiadają­
ca tam własne domki i ogródki. 
Jednorodzinne domki robotnicze, 
na skutek braku riowoczesnych mie­
szkań, łagodzą w poważnym stop 
niu trudności mieszkaniowe Gdyni. 
Dlatego też ważnym zadaniem jest 
utrzymanie tych domków w stanie 
używalności.

Domki te muszą być jednak z ro 
ku na rok konserwowane, wymaga 
ją częstych napraw, zwłaszcza da­
chów. Tymczasem na skutek duże- 

leg ity m ac ję  | go zapotrzebowania na materiały 
budowlane ze strony nowego budów 
nlctwa. .właściciele ty$h dgaMtf

materiałów. Nieprzeprowadzenie 
zaś potrzebnych napraw grozi u- 
trata w najbliższych „ jatach naj­
mniej kilkuset mieszkań, co ze 
względu na konieczność dostarcze­
nia innych pomieszczeń rodzinom 
robotniczym, zaostrzyłoby znacznie 
problem mieszkaniowy w Gdyni.

Obecny stan wymaga natychmia 
stowei interwencji. Należy doło­
żyć wszelkich starań, aby* zapew­
nić właścicielom domków potrzeb­
ną pomoc z kredytów, jakimi dy­
sponuje ORZZ na ten cel 1 w ma­

mi w jak najszybszym czasie 
potrzebne materiały budowla, 
ne, zapewnić siłę roboczą i td. 
Wymaga to należytego zapla­
nowania akcji w całym woje­
wództwie.

(d)

^ eo łry
TEATR W IELK I W GDAŃSKU —

godz. 19.30 — „U czeń diabła'*. 
TEA TR DRAMATYCZNY W GDYNI

— dw a p rzed staw ien ia  — o godz. 
16 i 19.30 — „W assa Ż eleznow a“ .

TEATR KAM ERALNY Vł SOPOCIE — 
godz. 19.30 — „B a rb e ry n a “ .

TEATR „ŁĄ TEK “ W GDAŃSKU — 
ul. G runw aldzka 16 — godz. 12 i 16
— „D r D olittle  i  jego zw ierzęta*-.

“Kina
W rzeszcz — B a jk a  — „M ilczenie jes t 

z ło tem " film . prod. fran c u sk ie j, 
dpzw . od la t 18. Początek  seansów  
o godz. 16, 18 i  20. W św ię ta  od 
godz. 14,

W rzeszcz — Z M P-ow iec — „ Ja n  Ro- 
hacz  z  D ube", film  kolorow y 
p ro d . czesk ie j. D ozw olony od la t 
14. P oczątek  seansów  o godzinie 
16, 18 i  20. W niedzielę  i św ię ta  
od godz. 14.

G dańsk  - W rzeszcz — „ P rzy jaźń " , So­
bó tk i 15 — „B ogaty  p lon", w  po ­
n iedzia łk i środy, sobo ty  i św ię ta . 
W dni pow szednie od godz. 18, 18; 
w  niedz, i  św ię ta  od 14, 16. 18, 20.

N ow y P o rt — M arynarz  — „G órą 
dziew częta", w  godz. 18 i 20. W 
św ię ta  o 15. 17 1 19.

Sopot — Polon ia  — „O rzeł K au k azu " 
część II, dozw. od la t 12. Godz. 16, 
18 i  20; w  św ię ta  od 14.

G dynia — W arszaw a — „ P arad a  n a ­
trę tó w " , film  prod. fran c u sk ie j.

G dynia — A tlan tic  — „P ieśń  p re rii" , 
film  prod. czeskiej (kolorow y). Fu- 
czą tek  seansów : 16.00, 18.00, 20.00.

G dynia — G oplana — n ieczynne.
G dynia — F ala — „W yspa szczęścia"
G dynia - -  P ro m ień  — „P ieśń  A b aja"  

d la m łodz. dozw . Godz. 18 i 20.
G dynia-C hylon ia  — P rom ień  — „P ieśń  

A b a ja" , film  p rod . radź., dozwol. 
od la t 14. Pocz. seansów  18 j  20, 
w  n iedzie lę  i św ię ta  16, 18 i 20.

'Tładio
PROGRAM ROZGŁOŚNI GDAŃSKIEJ 

na  pon iedziałek , 23 p aździern ika  br. 
5.13 — S ygnał czasu. 5.15 — Stresz

teriałach budowlanych, niezbędnych | ™  ^ ™ 0~ nKZ t -
do remontu mieszkań systemem go ! G im nastyka , 6.15 — K oncert, 6.45 —
spodarczym.

Jog.

Pomoc lekarska w nagłych wypadkach
Pogotowie Ratunkowe

P C I i
W G dańsku - W rzeszczu, ul. G ru n ­

w aldzka 3, Ul te lefonu  410-00 ł 424-44.
W Sopocie, ul. Stalina nr 778. tek 

5-24-00.
W Gdyni, skw er Kościuszki 24,

tek  10-0(1 1 42
Pogotow ie p ed ia tryczne  — p o rad ­

nia chorób dziecięcych. G dańsk • 
W rzeszcz, ul. R o k o s s o w s k ie g o  38. te l .  
347-68 czynna codziennie w godzinach 
od 18 do 23.

DYŻURY APTEK
GDAŃSK — A pteka K aszubska, ul. 

R okossow skiego 35.
W RZESZCZ — A pteka  B ałtycka , ul. 

G runw aldzka 36.
GDYNIA -  A ę ttS a  C » n tr łjn » . P lac

P ro g ram , 7.00 — D zienn ik  po ran n y . 
7.15 — M uzyka, 7.20 —- W szechnica 
R adiow a, 7.40 — M uzyka, 7.50 — K a­
len d a rz  rad iow y, 8.00 — Streszcz.
dzień , p o rań ., 8.05 — M uzyka —
G dańsk. 8.55 — A ud. szkolna słuch. 
„P io tr  Ś cieg ienny", 9.15 — W iązanka 
m elodii, 9.50 — „P rzy m ro ze k "  — opo­
w iad an ie  K. P austow skiego , 10.10 — 
M uzyka radz ieck a . 10.50 — In fo rm acje , 
10.35 — Aud. szkolna „U czym y się 
śp iew ać", 11.15 — K on cert, 11.50 — 
A ud. d la  kob ie t, 11.57 — S ygnał cza­
su, 12.04 — D zienn ik  po łudniow y, 12.15
— P ieśn i B rah m sa  i  S chum ana, 12.30
— A ud. dla w si, 12.55 — N a swojska, 
n u tę , 13.30 — A ud. szkolna, 13.50 — 
M uzyka, 14.00 — A ud. ZNP, 14,10 — 
A rie  operow e, 14.30 — Aud. szkolna, 
14.50 — K o n cert, 15 20 — R ezerw a,
15.30 — A ud. dla dzieci, 15.50 — A ud. 
dla cho ry ch , 16.15 —• P iosenki, 17.00 — 
D zien n ik  popo łudniow y, 17.15 — K o n ­
c e r t, 17.40 — L ek c ja  jęz . ro sy jsk , 17.55
— P ieśn i rad ź ., 19.00 — W szechnica
R adiow a, 19.20 — M uzyka, 19.45 —
F ala  49, 20.00 — D ziennik  w ieczorny ,
20.30 — K o n cert, 21.15 — N ow e książk i.
21.30 — M uzyka i ak tualności 22.00 — 
„D rogi g ło d u " — pow. J . A m ado, 22.20
— K o n cert, 23.00 — O sta tn ie  w iadom o­
ści, 23.10 jc o n c s ri a y m t .  23.55 i—
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W rocznicę uchwały Biura Politycznego KC PZPR
w  sprawie kultury fizycznej

Rok minął od ogłoszenia uchwa j Właśnie w tej chwili przepro- I Te poważne osiągnięcia są w > W rezultacie dowiemy się -— i
ły Biura Politycznego KC Partii 
w sprawie kultury fizycznej i 
sportu. Ogłoszenie tego dokumen 
tu  stało się momentem przełomo­
wym w rozwoju naszego sportu, 
wydarzeniem mobilizującym orga 
nizacje partyjne i organizacje 
sportowe do przeprowadzenia kry 
tycznej analizy dotychczasowe­
go dorobku, skontrolowania co 
zrobiono, aby kulturze fizycznej 
zapewnić udział w wychowaniu no 
wego człowieka.

Biuro Polityczne, dokonując o- 
ceny sytuacji i wytyczając zada 
nia na przyszłość, podkreśliło tym 
samym wagę zagadnienia i wska 
aało potrzebę szybkiego nadro­
bienia zaległości. Specjalnie cen­
na była konkretność zaleceń i za 
dań, postawionych w uchwale, 
które w ten sposób mog-ty się 
stać praktycznym planem pracy 
dla poszczególnych resortów, urzę 
dów. organizacji- i instytucji.

Obecnie, w rok po ogłoszeniu 
uchwały nadszedł czas, aby spoj­
rzeć na naszą działalność w okre 
sie minionych miesięcy, spraw­
dzić, ile kroków naprzód zrobiliś­
my w realizowaniu wytycznych 
Biura Politycznego, jakie są o- 
siągnięcia, jakie są zaniedbania i 
opóźnienia, kto za nie odpowiada 
i wreszcie — co zostało do wyko 
nania. Szczególny obowiązek spo 
czywa w tym zakresie na orga­
nizacjach partyjnych różnych 
szczebli, jako, że uchwalę powzię 
ło Biuro Polityczne KC.

wadzana jest po linii partyjnej 
szersza akcja podsumowania osiąg 
nięć, braków i błędów w dziedzi­
nie kultury fizycznej. Zagadnie­
nie to stanęło na zebraniach wie 
łu podstawowych organizacji par­
tyjnych oraz na posiedzeniach 
egzekutyw powiatowych, miej­
skich i wojewódzkich komitetów 
partii. Towarzysze odpowiedział

wielkim stopniu wynikiem zainte 
resowania i pomocy, jakiej nasza 
partia udziela sprawom kultury 
fizycznej.

Ale obok tych osiągnięć mamy 
szereg braków. Spotykaliśmy się, 
szczególnie w terenie, z niedosta­
teczną kontrolą wyników1 pracy to 
warzyszy, działających w dziedzi 
nie kultury fizycznej. Również nie

nf za dział wychowania fizyczne dostateczna była kontrola realiza
cji zadań, które w zakresie kul­
tury fizycznej stanęły na każdym 
terenie.

! go i sportu w krytycznych i sa- 
| niekrytycznych referatach oeenia- 
| ją  przeszłość, sytuację obecną i 
{zadania na jutro.
I Plenum Głównego Komitetu 
i Kultury Fizycznej i plenarne po- 
i siedzenia wojewódzkich komite- 
i tów
i m. in., że mamy już poważny do 
' robek. Oto kilka przykładów:

W tysiącach zakładów pracy 
j powstały koła sportowe, z wie-

to jest najważniejsze — w jakim 
stopniu od strony ideowej, polity­
cznej, organizacyjnej i material­
nej zapewniono, aby kultura fizy­
czna w Polsce Ludowej służyła 
najszerszym masom pracującym 
miast i wsi. Aby wychowywała 
zdrowych i mocnych ludzi, radu­
jących się życiem, którym wy­
chowanie fizyczne i sport wyrobią 
siłę woli, opanowanie i odwagę, 
wytrzymałość na trudy i umiejęt­
ność zespołowego życia i wysiłku, 
ludzi, przygotowanych do pracy

Dowodem braku zainteresoiya- dla ludowej Ojczyzny i do obrony
1 O niTO ■folrł- rrr\ -r-r r 4—.i« 1-.. - ,  ł  .---------1 .nia może być fakt, że w wielu za 

kładach pracy nie powstały jesz­
cze koła sportowe, o co przecież
;:rin”y •*» ■ * - ? *- wowe organizacje partyjne, dowo­
dem dalszym jest fakt, że na te­
renie wielu Państwowych Gospo­
darstw Rolnych i spółdzielni pro­
dukcyjnych nie działają jeszcze...

Iu stron dochodzą wiadomości o j Ludowe Zespoły Sportowe, 
sportowych brygadtworzeniu 

pracy. Na wsi, która przecież 
nie ma żadnej tradycji sporto­
wej, działa już ponad 4,5 tysią 
ca ludowych zespołów sporto­
wych (LZS). Wyścig Pokoju, 
zorganizowany przez „Trybunę 
Ludu“ i „Rude Pravo“ zmobi­
lizował setki tysięcy widzów, 
manifestujących swą wolę o 
pokój. A wreszcie sięgnijmy do 
ostatnich wydarzeń: tylko w 
pierwszym dniu Marszów Szla­
kami Zwycięstw stanęło na star 
cie ponad milion uczestników.

Iarczyka, w ciężkiej Gladysiak zdo 
był punkty walkowerem wobec 
braku przeciwnika.

W ringu sędz/ował Burandt, na 
punkty red. Skotnicki, inż. Bester 
i ob. Małon. Widzów ok. 2 tys. 
osób. (Al,).

' ' ■ ' • ...............  i

Sukces pięściarzy Związkowca
„Kolejarz“ Poznań pokonany 14:6

W niedz:elę odbyło się w Gdyni 
spotkanie pięściarskie pomiędzy 
„Związkowcem“ Gdynia a „Kole­
jarzem“ Poznań. Niespodzewany 
sukces ; odniosła drużyna gdyń­
ska, zwyciężając Ii-ligowy zespół 
„Kolejarza“ w wysokim stosunku 
14 : 6. (10 walk).

W wadze musej: Lebiedziński 
zwyciężył na punkty I.obrego. w 
koguciej — Beolher pokonał w 
drugim starciu przez . techniczne 
k. o. Klemczyoskiego, w piórko­
wej — Samulewski wygrał na pun 
kty z Nowackim, w lekkiej —
Kuźmiński uległ niespodziewanie 
w pierwszej rundzie przez techni­
czne k. o. Flisikowskiemu, w lek- 
kopółśredniej Reinseh przegrał z 
Wytykiem, w półśredniej Mackie 
wicz po pięknej walce zwye!ężył 
Swiderskiego, w lekko-średniej 
Zelka zwyciężył w pierwszej run 
dzie przez k. o. Kupczyka, w śred 
niej Kucharski wygrał w II run­
dzie przez techniczne k. o. z Frań 
Ciszkiem Kupczykiem, w półcięż-

Źle dalej świadczy o pracy wie­
lu naszych towarzyszy niedosta­
teczna troska 0 zbudowanie no­
wej, młodej kadry aktywistów 
sportowych, niedocenianie zadań 
wychowawczych sportu i nieza- 
bezpieczenie w wielu ogniwach 
właściwego poziomu ideowego, 
właściwej atmosfery i stylu pra­
cy.

Trudno tu wyliczyć wszystkie 
słabe punkty i słabe strony naszej 
pracy w dziedzinie kultury fizycz- . 
nej. Każdy referent na odbywają- j 
cych się obecnie zebraniach, po­
święconych sprawom sportu, powi 
nien wziąć do ręki tekst uchwa­
ły Biura Politycznego, zastanowić I 
się nad każdym niemal zdaniem i j 
odpowiedzieć na pytanie, co on j 
sam lub co jego organizacja zro- j 

kiej Szymański zwyciężył w III biła dla wykonania zaleceń u- j 
starciu przez dyskwalifikację Ta- j chwały. Dowiemy się wówczas mię

w razie potrzeby jej granic.
Akcja zebrań partyjnych, o któ 

rych mowa powyżej, powinna zmo 
bilizować uwagę aktywu na spra­
wy wychowania fizycznego i spor­
tu, powinna dać materiał do pod­
sumowania zagadnienia w skali 
ogólnokrajowej, powinna wreszcie 
przygotować grunt do jeszcze 
szybszego, bardziej planowego 
marszu naprzód.

Ed. H.

STARY GDAŃSK

„Zaułek Świętojański'1

Czechosłowacja -  Polska 4:1 (4:1)
Rozegrane w Warszawie, wo­

bec 60 tys. widzów, międzypań­
stwowe spotkanie piłkarskie Cze­
chosłowacja—Polska zakończyło
sie zwycięstwem Czechosłowaków 
4:1 (4:1).

Bramki dla zwycięzców zdobyli: 
Preis — 3 i Tegelhoff — I, dla 
Polski — Gracz. Sędziował Wę­
gier Bała.

szalek sejmu — Szwalbe oraz 
członkowie rządu z premierem 
Cyrankiewiczem na czele. Obecni 
byli również przedstawiciele kor­
pusu dyplomatycznego akredyto­
wanego w Warszawie z dzieka­
nem ambasadorem ZSRR Lebiedie 
wem na czele.

Hlavacek, Tegelhoff, Cejp, Zdar- 
sky, Preis.

Polska — Jurowicz, Janduda, 
Flanek, Gędłek, Suszczyk, Wieczo­
rek, Alszer, Cieślik, Kohut, Gracz, 
Mordarski.

Drużyna polska nie zasłużyła 
na tak wysoką porażkę. Polacy

Drużyny wystąpiły w składach byli zespołem słabszym technicz-
następującyeh: Czechosłowacja —

dzy innymi, jak wygląda koordy­
nacja i planowość w pracy na 
szczeblach wyższych, jak wykorzy 
stano kadry ZMP-owskie, jak re­
alizowano umasowienie sportu, jak karskich Polski i Czechosłowacji, 
wciągano do roboty aktyw społecz zakończone zwycięstwem Polski 
ny itd.

Ryszkowski wygrywa wyścig kolarski
na trasie Gdańsk — Tczew — Gdańsk

„ S p ó j n i a , ,  G d a ń s k
faw orytem  n a  m istrza o k rę g u1 oRI w gG d S u 0wa!y się przy

Na zakończenie sezonu kolar­
skiego na Wybrzeżu koło sporto­
we ZS „Stal“ przy Stoczni Gdań 
skiej zorganizowało w niedzielę 
wyścig kolarski pod hasłem „Mło 
dzi kolarze pracą i sportem wal­
czą o pokój“. Zawodnicy licencjo­
nowani i „kartowicze“ startowali 
na trasie Gdańsk — Tczew — 
Gdańsk {dystans 79 km) a turyści 
na trasie Gdańsk — Pruszcz — 
Gdańsk (dystans 28 km)- 

Ogółem w zawodach uczestni­
czyło 63 zawodników. Start i me-

B 3:1 (2:0).
Polska: H om er. Sobkow iak, Oli*, 

m as, Słom a, Szczepański, T rariipisz, 
A nioła, R a jta r , K rasów ka, W iśniew ­
ski.

CSR: H anacek, M alkusek, M ach, 
F iszer, T rn k a , S tarosta , G reso, Bou- 
zek, M ajer, C rha, P esek .

Bramki zdobyli: dla Polski — 
„K artow icze“ — i) Gosz — zw . w 39 min- Rajtar, w 40 min — 

G dańsk  — czas: 2:29,10, 2) S zainarz  — Anioła, w 50 min. — Anioła, dla

W loży honorowej stadionu Woj ! Moravek, Venglar, Krasnohorski, 
ska Polskiego zasiedli: wicemar- Malatynsky, Yican, Benedikovic,

Rezerwy lepiej się spisały 
Polska B -  Czechosłowacja B 3:1 (2: 0)

reprezentacji CSR. najlepszy był 
Bouzek.

Spotkanie sędziował Węgier Mol 
nar. Polacy byli żywo oklaskiwani 
przez 25 tys, widzów.

» » 5  * ■ ■ ..i'.

PRAGA. W Brnie odbyło się 
drugie spotkanie reprezentacji pił

G w ard ia — 2:36,0, 3) K a ru k  — Zwiąż 
kow iee G dańsk  — 2:39,40.

T uryści: — 1) R adw ański — Z w iąz­
kow iec G dynia — 51,20 m in ., 2) A ugu­
s ty n  — S tal G dańsk —. 51,21, 3) Da- 
szyiow  — S ta l G dańsk — 51,21.

(Al.).

Czechosłowacji: w 73 minucie — 
Bouzek-

Z drużyny polskiej, która za­
grała bardzo dobrze, na wyróż­
nienie zasłużyli: trio obronne, 
Szczepański — w pomocy oraz 
Anioła i Trampisz w ataku- W

R ozegrany w  G dyni m ecz zapaśn i­
czy o m istrzostw o o k ręgu  gdańskiego 
pom iędzy „S pójn ią  - W ybrzeże“ a 
„F lo tą“ zakończył się zw ycięstw em  
„S pó jn i"  7:1. Je d y n y  p u n k t dla w o j­
skow ych zdobył D rożdziński w  w alce 
pó łc iężk ie j.

Żużlowcy polscy
z i r y c i ę ż a j ą  C z e c h o s ł o i u a c j ę  101:54

nie i gorzej strzelali, jednak w 
polu (szczególnie atak) zademon­
strowali wiele ładnych zagrań i 
w bezpośredniej walce o piłkę by­
li przeciwnikiem niemal równo­
rzędnym.

Losy meczu przesądziły trzy 
bramki, strzelone przez Czecho­
słowaków ■; bardzo bliskiej odleg­
łości, wobec których Jurowicz był 
bezradny.

Udany debiut koszykarzy „Spójni"
w rozgrywkach o mstrzostwo I Lg i

W hali sportowej MRN w Gdań ,Wł. Markowski — 6, Wojtowicz

Na stadionie olimpijskim we Wro Najlepszym z drużyny gości był 
. , cławiu. wobec 50 tys. widzów, od Rosak, zdobywca 16 pkt. Z Pola-
vt poszczególnych kategoriach b\rł się. międzypaństwowy mecz ków doskonale wypadli Kołeczek, 

uzyskano następujące wyniki: ¡żużlowy Czechosłowacja — Pol- Spyra i Suchecki. Najwięcej punk-
kow ski — czas: 2 godz. 27 m in., 2) ska- ^P°™anie zakończyło się wy tow dla Polski uzyskali: Kołeczek 
D ym eł — 2:27,01, 3) Ja n u szek  — 22:27.02 sokim zwycięstwem Polski 101:54 — 19, Spyra — 19, Suchecki — 18, 
(wszyscy z „G w ard ii"  g d ańsk ie j). pkt. 'Kapała — 16 i Olejniczak — 14.

sku rozegrano pierwsze spotkanie 
o mistrzostwo I Ligi piłki koszy­
kowej kobiet i mężczyzn pomię­
dzy „Spójnią“ Gdańsk i AZS War 
szawa.

W koszykówce żeńskiej AZS 
zwyciężyło „Spójnie“ 40:25 
(26:14).

Punkty dla AZS zdobyły: Czap- 
kówna 13, Węgrzynowicz 12, 
Dziadkiewicz — 5, Krawczyk — 
4, Wojtyrowska — 4, Romanów- 
na — 2.

Dla „Spójni“ : Edelnianówna — 
11, Moczarska — 7, Bąkowska — 
5 i Wolska — 2.

W koszykówce mężczyzn „Spój­
nia Wybrzeże“ po pięknej grze 
zwyciężyła AZS 34:25 (15:11)

5.
Dla AZS: Kamiński — 8, Ni- 

ciński — 7, Bartoszewicz — 4, Po 
pławski — 4 i Olesiewicz — 2.

Zawody prowadzili ob. ob. Mu­
szyński i Pawłoski z Poznania. 
Widzów około 1000 osób. (AL).

Kolejarz -  Unia 
4:0 (1:0)

N a stad ion ie  m ie jsk im  we W rzesz­
czu odbyło się spo tkan ie  p iłkarsk ie  o 
m istrzostw o k lasy  „A “ pom iędzy „K o. 
le jarzem  . G edan ią“ , a  „U nia - W y­
brzeże“ . Mecz zakończył się zw ycięst­
w em  „K o le ja rzy “ w stosunku  4:0 (1:0). 

B ram k i dla zw ycięzców  zdobyli: 
Punkty dla zwycięzców zdobyli- ? “rał  ~  ;:kKobylański i M oraw ski po 

• Wężyk 13, Lelonkiewicz -  *10, o M k s“ "  °k0,° Ł0*  S^ Iowa‘

Włoszka: Nazywam się Luiza Manzoni. Powiedzcie mu, że na­
zywam się Luiza Manzoni. Jestem matką czworga dzieci. Powiedz­
cie, że Luiza Manzoni nie dopuści do tego, aby jej dzieci stały się 
żołnierzami imperialistów.

Chinka: Powiedzcie towarzyszowi Stalinowi również i moje 
imię — Czżan Juj-noj... Oznacza to — ciemne brwi. Dawno 
już brwi moje straciły barwę i oczy wyblakły od łez. Do 
niedawna jeszcze nie wiedziałam, co to jest spokojny poranek. Każ 
dego dnia na mojej ziemi toczyła się wójna. Codziennie... Teraz 
wojna skończyła się. Na zawsze. Zaświeciło nam, biednym ludziom 
słońce szczęścia. Dzięki za to Mao Tse-tungowi, naszemu wodzowi. 
Wielkie dzięki Stalinowi, nauczycielowi Mao Tse-tunga!...

Chorwatka: Moje imię brzmi — Lubica Wuczynicz, Zapamię­
tajcie — Lubica Wuczynicz. Powiedzcie towarzyszowi Stalinowi, 
że przedzierałam się tu przez rowy i zasieki z drutu kolczastego. 
Strzelali do mnie titowscy janczarowie. Ale skradałam się naprzód 
powtarzając imię drogiego Stalina. To dodawało mi sił. Przyby­
łam tu, aby opowiedzieć, jak faszyści znęcają się nad moim na­
rodem. Nazywam się Lubica Wuczynicz.

Murzynka: A mnie na imię, towarzyszu Stalin. — Gladys 
Smith. Jestem śpiewaczką. Ale w mojej Ameryce czarne śpie­
waczki mogą śpiewać tylko w knajpach. I dlatego ja milczę. 
Wiem — jest kraj, gdzie wszyscy ludzie mogą żyć swobodnie, 
fo jest wasz kraj. towarzyszu Stalin. Spodziewam* się dziecka. 
Chciałabym urodzić je w waszym kraju. Ale nigdy nie będzie 
mi dane zobaczyć was — mieszkam daleko, daleko, na innytoi 
krańcu świata...

Z odległego kąta pokoju rozlega się czyjś tłumiony płacz.

V\ ł a w r a  R S W

SERGIUSZ ANTONOW 23)

Zwiastun pokofu
(Scenariusz literacki/ .

Z twarzą ukrytą w rogu kanapy siedzi mała, jasnowłosa kobieta, 
.lej plecami wstrząsa łkanie.

Nikanorowa: Co jej jest?
Zbliża się do płaczącej kobiety i pyta:
—-C o  z wami, moja gołąbko?
Zamiast odpowiedzi mała kobieta podciąga rękaw bluzki. Na 

j jj ręku, nieco poniżej łokcia, wypalone jest piętno.
Nikanorowa: Któż to tak ciebie?...
Koleżanka małej kobiety odpowiada:
— To piętno Oświęcimia. Ona przez dwa lata była w obozie 

śmierci. W więzieniu faszyści otruli jej nowonarodzoną córeczkę.
Mała kobieta (przez łzy ): Nazywam się Inga Johanson.
Hiszpanka (głaszcząc jej włosy): Towarzysz Stalin będzie 

znał twój e imię, Ingo. Kiedyś dowie się również o moim.
Nikanorowa: Dlaczego — kiedyś? Powiedzcie teraz, a ja 

przekażę, jeżeli uda się zobaczyć...
Hiszpanka: Powiedzcie, że kobiety Hiszpanii nigdy, przenigdy 

nie ugną się przed przemocą.
Nikanorowa: A jak się nazywacie?
Hiszpanka: Powiedzcie po prostu: kobieta, która walczy o wol­

ność Hiszpanii.
Nikanorowa: Ale jakie jest wasze imię, kochana?

Hiszpanka: Nie mam imienia. Muszę je zapomnieć, dopóki 
jestem tu. W przeciwnym razie siepacze Franco wpadną na ślad 
mego męża.

W pokoju zaległa cisza. Z ulicy dolatuje amerykańska pio­
senka „boogie — woogie“, którą śpiewa uliczny sprzedawca nut.

Hiszpanka (z nagłym postanowieniem): Zresztą... wam mogę 
wyjawić moje imię... Powiedzcie, że nazywam się...

Pukanie do drzwi. Hiszpanka milknie. Do pokoju wchodzą Jan 
i Jakub. Są tym razem w ubraniach numerowych. Jakub trzvina 
w ręku polewaczkę, a Jan wiadro. W śród ciszy, która zapanowała 
w pokoju, podlewają kwiaty, spoglądając zezem na zebranych,

Nikanorowra patrzy na nich z nieukrywaną pogardą, a gdy Jar 
i Jakub wychodzą, mówi z westchnieniem:

— Chcę do domu, kobiety. Do domu!
Maria Iwanowna zbliża się do niej. obejmuje ją i cicho za­

czyna nucić piosnkę:
Lecą przelotne ptaki 
W błękitną, jesienną dal,
Lecą do krajów gorących,
Lecz ja pozostaję z tobą...

Nikanorowa, patrząc w zamyśleniu przez otwarte okno, przez 
które widoczne są obłoki i pierwsze wieczorne gwiazdy, zaczyna 
wtórować słowom pieśni. Murzynka przyłącza się do nich, nucąc 
niskim, pięknym głosem. Za chwilę śpiewają wszystkie — czarno­
włosa Greczynka, Czeszka, Chinka, kobieta bez imienia i kobieta 
z piętnem.

(C  d, n.)
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